Prenumerata miesięczn. wŁodzi mK. 210.000 


Odnoszenie do domu 20,000 mk. miesięcznie, |$ 
„Głos Polski“ łącznie z „Furjerem Wiecz." /$ 
wraz z odnoszeniem 360.000 mk. miesięcznie 


Dziś WIELKA 


PREMIERA !!| 


GRY 


„wielki erotyczny dramat w 6 aktach, ilustrujący 
zgangrenowane życie Rosji (podług arcygłośnej 


„ Kraju „250.000 


„ za gran. 400.000 |ẹ 


Dziś WIELKA 


PREMIERA I 


powieści znakomitego pisarza rosyjskiego 


M. ARCYBASZEWA 


z rekordowem powodzeniem 


wyświetlany był 


w Warszawie w kinie „Rococo”” przez 4 ty- 


godnie. 


Z rozporządzenia władz cenzuralnych 


tytuł „SANIN* został zamieniony na 


Telefony: 


czywiście o popisy nacjonalizmu 
chjeńskiego, który demoraliznie 


j urzędników na kresach i uczy ich 


lekceważyć prawa obcych naro- 
dowości i zasadę równości obywa 
telskiej. 

Zamiast ugruntowania porządku 


SA) |państwowego choćby nawet w O- 
sy | graniczonym 


konserwatywnym 


sensie, mamy zgoła coś wręcz 


ti przeciwnego, mamy rozpętanie e- 


goizmu klasowego, widzącego wy 
łacznie swój interes i ślepego nie 


i | tylko na dobro szerok. mas, lecz i 
jina państwo wraz z jego potrzeba- 


mi. Ten zaślepiony żarłoczny ego- 


tizm stawia państwo na brzegu 


przepaści; groźne objawy, które 


se i mnożą się w ostatnim miesiącu 


przemawiają głośniej do zaniepo- 
kojonej opinii, niż krytyki mów- 
ców sejmowych. 

I dlatego to obecne zwycięstwo 


$ {gabinetu nie posiada dużego zna- 
ż% | czenia į nie zabezpiecza go bynaj- 


mniej przed bliskim upadkiem. — 
Zresztą mawet z ciasnego formal- 
nego punktu widzenia należy w 
niem widzieć raczej klęskę, niż 


j jrzeczywisty sukces, W czerwcu, 
gdy Witos poraz pierwszy stawali 


przed sejmem, zebrał 55 głosów 
większości. Obecnie miał ich tyl- 


19 października 1923 r. 


DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITERACKI. 
Cena 10.000 mk. 


Redakcia i Administracia 
Łódź, Piotrkowska nr. 106. 
Redaficji nr. 19-71, 
ĝl Administr. 159. Nocny —799. 


Ogłoszenia: I strona i w tekście 7500 mkK, 
za wiersz Nekrologi A 4500 ” 
$| milimetr. Nadesłane po tekście 6000 , 
jednoszp. Zwyczajne 3000 , 


Stroma gazety dzieli się ma IO szpalt ogłoszeniowych, PPOOPA 
$| Osłoszeniazaręczynowe i zaślubinowe 400.000 mrii 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są 050 procent 


: zaś firm zagranicznych o 100 procent drożej u 


Także dyktatorzy. 


Kanclerz Rzeszy niemieckiej dr. 


politycznej”, i dodał, że to nie mo-! 
że być toerowane. Chodzi tuo-! 


iego istnienia rząd przenosi na ca- 
Stresemami, szukając ratunku dla | łu Polskę. Na szczęście nawet ob- 
walącego się gmachu państwa nie | cv. ale zbliska obserwujący nasze 
mieckiego przeprowadził przez |życie, nie daja wiary elukubra- 
reichstag w drodze kOnstytucyjńej |ciom naszej władzy. Smutne, że 
ustawę wyjątkowa, która zawie- | tem musimy się pocieszać. 

sza działanie parlamentu i ZaDrO-| W ataku deniencii, która ogar- 
wadza dyktaturę legalną. Fakt tel | sofą rząd; majaczy on radzwyczał 
będący jednym z objawów kryzy- | nomi pelnomocnictwami, zapomi- 
su parlamentaryzmu na całym |naiąc. że nawet wśród własnej 
świecie ratchnał skompromitowa- | wiekszości nie spotka się tutaj z 
ra prawice Ì jei rzad w Polsce do | sympatią. Trzeba bowiem stwier. 
przygotowania takiego samego ak | 47:6, że istnieje wspólny grunt po 
fu u nas. Tyle deklamowamo w o- | miedzy lewicą a prawicą, jest nim 
bozie prawicowo-piastowym 9 ko | zawsze dążenie do utrzymania izb 
nieczności rządu, opartego na wię- | prawodawczych. W stanie mara- 
kszości seimowei, tak broniono z jzmu, lub drgawek przejściowych, 
zapałem praw parlamentu prze- 


|ale izby musze być. 
ciwko „dyktatorskim zapędom'* | 


marszałka Piłsudskiego i gen. Si- | Stanowi to kanon nieprzeparty 
korskiego, aż nagle siega sie Po zarówno na prawicy, jak na lewi 
przykład do... Niemiec, aby parła. | CY- Dobrze się stało, że ten kanon 
mentowi skręcić kark. został podważony. Chodzi tylko 
o to, kto ma uzyskać swobodę 


Organ główny prawicy „Gaze- 


„LIDECZKŃ A” | R 


i pod tym tytulem będzie wyświetlany od dziś 
w teatrze „Casino“, 


W rolach głównych: 


Stefan Kuzniecow,Mia Mara, 
Tatjana Tarydina. 


Początek przedstawień o g. 5-ej. — Passepartout, 
prócz oficjalnych i prasowych, nieważne! 


s |wem błędów i ń f 
, erer aA e zwvklego parlamentar- 


=|miał nic rzeczowego przeciwsta- 


* |cróżek. Uprzednio już prasa chień 


$a |xo 17-cie. Dwie trzecie początko- |ta Warszawska“ z dnia 15 m. m. 


wej większości stopniały pod wpły i bez ogródek oświadcza: 


„Długa 
tego porządku rzeczy paraliżuje 
w niektórych wypadkach szyb- 
wić krytyce opozycji oprócz po-|kość i celowość akcji“. 


Jego urzędowy naczelnik mie u- 


ska domagała się dla zabinetu Skąd ten nagły wstręt do dłu- 


i specjalnych pełnomocnictw, jako- | £iel procedury sejmowej? Odpo- 
“iby koniecznych do skutecznego, wiedź na to pytanie dało po części 
jjprzeprowadzenia jego projektów.i wtorkowe pośledzenie sejmu, na 


O zgodzeniu się sejmu na coś po-! 


Pyrrhusowe 


W głosowaniu e votum ufności 
rząd Chjeno-Piasta odniósł for- 
malne, zwycięstwo —uzyskat kil- 
kanaście głosów, które pozwalają 
mu na czas jakiś pozostać u wla- 
dzy. Ale w tym razie pomiędzy for 
mą a treścią zachodzi rażąca sprze 
czność: mieznaczna większość, ja- 


zwycięstwo. 


głowach tuła się oddawna prze- 
sąd, jakoby endecja była stronnic- 
twem państwowem w rodzaju kon 
serwątywnych partii Zachodu, ia- 
koby wzamian za swój antidemo- 
kratyzm przynosiła w każdym ra- 


dobnego oczywiście nie może być 
mowy. Gdy gabinet, który zło- 


b |żył widoczne dowody nieudolnos-]| 1e 


ci i lekceważenia prawa, wyste- 


j|puje z podobnem żądaniem, wygla 


da to na kpiny z sejmu i ze zdro- 
wego rozsądku. Można bowiem 
żądać wyjątkowego zaufania na 
podstawie odniesionych sukcesów 
i położonych zasług, lecz nigdy na 
podstawie błędów i miedołęstwa. 

Gabinet obecny będzie jeszcze 
przez parę tygodni prowadził swą 
gospodarkę i dokonał szkodli- 
wych eksperymentów nad zbie- 
dzonym krajem. W każdym razie 
Koniec jego jest bliski 4 nie ocali 


zie inne cenne wartości. Atoli|go anemia opozycji. gdyż zmusi 


Chiena pokazała, że ma tyle po- 


ką udało się gabinetowi otrzymać, |czucia ł zmysłu państwowego, ile 


nie może zasłonić widocznej klęs- 
ki moralnej, która objawia się naj. 
wynowniej w absolutnej niemoż- 
liwości z jego strony odparcia lub 
osłabienia zarzutów opozycji, DO- 
dzielanych przez ogromną więk- 
szość opinii publicznej. Wszak ka- 
żdy widzi i odczuwa przerażający 
bilans tych rządów i uderzający 
ich kontrast z obietnicami į zapo- 


„czarna sotnia" rosyjska, która 
również żywiłą podobne preten- 
sje. Ci, którzy uwierzyli odęzwom 
wyborczym 8-ki i przechwałkom 
jej zwolenników, obalającym rząd 
generała Sikorskiego, maja znako- 
mity bilans jei gospodarki, wobec 
którego krytyka opozycji sejmo- 
wej była jeszcze zbyt słaba. Za- 
miast owego wymarzonego przez 


wiedziami wyborczemi Chieny.— |filistrów spokoju ł porządku rządy 
Istniaty przecież całe rzesze ludzi, | Chjeno-Piasta przyniosły bezład, 
którzy te zapowiedzi brali na ser-| zamęt t niepokój ogólny. O sta- 
% przynajmniej o tyle, iż oczeki-|nie finansów i nieszczęśliwej mar- 


wali od prawicowego rządu popra 
wy finansów i ugruntowania „po- 
rządku, który zapewne nie odpo- 


! niema już co mówić —<codzien- 
ny kurs giełdy stwierdza niesły- 
chane pogorszenie od czasów rzą- 


wiadałby zasadom demokratycz-|du poprzedniego. Sprawność | pra 


tym j brzmieniu naszej konstytu- 
cii, byłby wszakże naprawdę swe 


worządność administracji osłabła 
tak dalece, że prezydent Wojcie- 


go rodzaju porządkiem į zapewnił |chowski, który w podróży swej na 
państwu siłę, a obywatelom spo-ikresach wschodnich był uderzo- 
kój i bezpieczeństwa publiczne. Po | nv pewnemi swoistemi metodami 
szablonowych å bezkrytycznych 'napietnował je mianem „łobuzerji 


go do rychlego ustapienia oburze- 
nie opinii, oraz własny jego roz- 
kład wewnętrzny. 


J. Mazurski. 


Oficiala SEDUŁA | 
GIEŁDY Warszawskiej 


akcjowa I walufowa 


do nabycia 


w Polskiej Anoncii Telsgreficznej 
Zawadzka 11, I p. (Województwo) 
codziennie ed 1—3 po pol. 


W godzinach rannych wszystkie 
glełdy światowe 1 wszystkie notowa* 
n s giełd bawelnianych. 


NA WYPŁATĘ! 


firanki, kołdry, koce, towary błałe 
męskie i damskie. 101—9 


PIOTR CHAR?, 
Piotrkowska 37, w podwórzu. 


| którem większość stopniowo z 
plus 15 przeobraziła się na minus 
jeden. 


Ale fuż ten sam fakt wskazuje, 


| dziatania „dla szybkiej į celowej 
akaji“, 


[I tu odpowiedź jest jasna: nie 
można dać takiej swobody działa- 
inia kompanii skkompromitowanej 
|cztero i pół miesięcznyini popisa- 
Ím: nieudolności ogarniętej szałem 
nienawiści do ogromnej większo- 
ści obywateli į załatwiającej przez 
rządy swoje interesy partyjne. — 
iByłby to w rękach szaleńca nóż, 
| pod którym zginąć by mogło pań- 
stwo. Potrzebny jest lancet chirur 
ga w rękach wytrawnych, spokoj- 
| nych i doświadczonych, w rękach 


; 


że prawica dla przeprowadzenia mających zaufanie szerokich rzesz 
swoich pomysłów musi iść drogą ludności, Można mieć nadzieję, że 
gwałtu i łamania ustaw konstytu- | pomysł Chjeny nie będzie urzeczy 
cvinych, a wcale nie za przykła-, wistuiony, a droga» którą do niego 
dem Stresemanna, który cel swój | dąży, okrywa nową hańbą spółkę: 
osiągnął w drodze legalnej. Natu- | kióra w maju zagarnęła rządy. — 
ralnie. że droga gwałtu sama Projekty dyktatorskie poprzedziła 
przez się nie odstrasza endecji, |odezwa rządu, usilująca z krwa- 
jest to metoda już przez nią wy- | wych ruin pierwszego fortu cyta- 
próbowana į znana, jest to właści. [deli warszawskiej utworzyć bast 
wie jedyna metoda, którą umie to ljon dla obrony ChjenorPiasta. 


»onaciwoazistać, Powinny to być ostatnie karty 


Legalność, środki prawne sa im | rządu, który trzyma się tylko dzię 
obce i zbyteczne. Nadzwyczajne |ki formalnościom parlamentu, któ- 
pełnomocnictwa dla rządu w cięż- iry u nas Żyje jakiemś odrębnem 
kich chwilach mogą być nieodzo- | życiem oderwanem od całego Spa 
wne. Chodzi jednak o to. że nie |łeczeństwa. Ale i pod klosz eye 
można udzielać nieograniczonych {ny gmachu przy ul. Wiejski 
praw szaleńcom. a po orędziu z d.!wdzierają się strumienie powie” 
14 b. m, stan umysłowy gabinetu trza i prąd ich wariki musi wy“ 

; ji 
Witos-Głabiński jest pod wielkim |przeć z ław rządowych fatalną 
I 4 
znakiem zapytania, Jak słyszeli- | trzynastkę p. Witosa w chwili, 
śmy jeden z wybitnych dyploma- j kiedy szykuje się sake Ne 
tów zagranicznych, przesyłając ra cia władzy dyktavorskiej. tym 
port do swego rządu o ostatnich właśnie momencie Polska powie 
wypadkach, zaznaczył, że nie na- | im: dosyć, ant kroku dalej, wracaj 
leży na podstawie odezwy rządu jcie do swojej nory partyjnej, któ- 
wysrnuwać wniosków o rozpaczii- jra przy przemijającym teraz beze 
wej sytuacji w kraju. Tak źle nie |yładzie społeczeństwa narzuciła 


jest, jak głosi odezwa rządu. 


Żle jest tyfko z rządem i swój 
stat niepewności, zagrożenie swo- 


‘was na sterników państwa. 


| St. Gr. 


z GŁOS POLSKE - Nr. 282 


Echa wybuchu. 


PO SZKODZIE. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
korespondenta), Minister spraw 
wojskowych gen. Szeptycki wy- 
delegował specjalną komisie pod 
przewodnictwem gen. Krotow- 
skiego dla przeprowadzenia fa- 
chowych studiów w sprawie prze 


innych miejsc. 


KRAKÓW, 17 paździermika (AW). — 
Skutkiem wybuchu w Cytadeli war- 
szawskieł poczyniono starania, aby Kra- 
ków uchronić od ulebezpłeczeństwajakie 
grozi przez przechowywanie prochu w 
mieście. Przeniesiono już resztę prochu 
amunicyjnego do składów  pozamiłej- 
skich. Przeniesienie większych zapasów 
już zostało nuskutecznione latem. 


USIŁUJĄ WMÓWIĆ ZAMACH. 


WARSZAWA, 18 października. (Pat). 
W związku z oświetleniem prywatnem 
wybuchu na Cytadell warszawskiej, w 
niektórych organach prasy ukazały się 
wzmianki, iż eksplozja została wywoła= 
na wskutek samoczynnego zapalenia się 


prochu włoskiego. Minister spraw woil-| 


skowych komunikuje, że wersje te zu- 


A Seyda st nall 


S 


Przynajmniej fak o sobie mówi niepewnym głosem, 


„tTrjumfalne” exposé w komisji do spraw zagranicznych. 


WARSZAWA, (Telef, od nasz. |netrzne sprawy Polski, Przy tej |nadmiernie. Państwa bałtyckie np. 
niesienia amumnich z Cytadeli doi koresp.). Wczoraj na posiedzeniu  sposobrościPoircare zapewnił, że | przyjęły już dawno notyfikacię do 


komisii do spraw zagranicznych 
toczyła sie dalsza dyskusja nad 0- 
świadczeniem ministra Seydy. — 
Szereg posłów zadawał pytania 
ministrowi, a posłowie Perl i Dab- 
ski wystapili z dłuższemi przemó- 
więniami,  poświęconemi cało- 
j kształtowi aktualnych zagadnień 
polityki zagranicznej, 

Poseł Ostrowski (P.S.L, Piast), 
zapytywał o stosunki w pasie ne- 
utralnym polsko-niemieckim. 

Poseł Perl swe przemówienie 
poświęcił głównie stosunkom pol- 
sko-rosyjskiem. Mówca oświad- 
czył, że sprawa uznania 5.5.5.R. 
przez Polskę została przez n. Sey- 
idę postawiona zupełnie niewłaści- 
| wie, że niepotrzebnie 
tę sprawe ze sprawa terenów naf- 
ltowych, kasy im. Mianowskiego, 


pełnie nie odpowiadają rzeczywistości, | nie poruszono natomiast sprawy 
ponieważ komisja, złożona ze specialis- | zaległej wypłaty 30 miljonów, rubli 
tów chemików. która według ustalonego | złotych. 

planu przeprowadza kontrolę w prochow, Dalej p. Perl krytykował poli- 
ni, a ostatnio badała proch na Cytadeli] tyke p, Skirmimta w lidze naro- 


„nigdy nie było I mie bedzie zamia- 
jrem sojuszniczego rządu francus- 
kiego mieszać się do spraw wew- 
inętrznych naństwa molskiego. Pod 
kreślić należy, żę sprawa „nume- 
rus clausus“ stanowi, jak słusznie 
| podkreślano, naszą wewnętrzną 
jsSprawę, a przytem nierozstrzyg- 
nięta jeszcze, nie wiawmiła się sa- 
ma przez się w Paryżu. 


Francja nietylko Polsce 
nie chce pożyczyć, 


Sprawa nteprzegłosowania do- 
tvchczas przez senat framcuski 
400 milionów franków kredytu dla 
Polski. tłumaczy sie wzelędami 


związano | wewmetrzmo polityczrymi stosun- 


ków francuskich, jak to świeżo wy 
łaśnił senator Beranger. Tak sa- 
mo postępuje się z kredytami dla 
Rumunii ; Jugosławii, Ostateczne 
załatwienie sprawy w sen. fram- 
cuskim jest przewidziane na przy- 
szły miesiąc. 


wiadomości. ' 


Procedura 
mniejszościowa. 


Czyni się rząd obecny odpowie- 
działlnym za ujemny obrót sprawy 
kolonistów t kwesiji obywatel- 
stwa polskiego (art. 3 i 4 traktatu 
o mniejszościach narodowych) w 
Hadze | Genewie. 

W odpowiedzi na ten zarzut p. 
mimister zapytuje, czy jest winą 
nządu obecnego, że przed jego doj- 
ściem do władzy, w styczniu r. b. 
sprawa kolonistów została do try- 
bumału haskiego odesłana z zamied 
baniem przepisów procedury. 

Czy jego jest winą, że w ten 
sposób stworzony został prece- 
dens do art, 4 małego traktatu 
wersalskiego? 


Przegląd prasy, 


Onegdajsza „Oazeta Warszawska” 
6 Wc na O, artykuł p. Romana 
ybarskiego p.t. „Waloryzacja r 
i koszta podatkowe”, BRW 
Wogóle byłoby znacznie lepiej, gdy- 
by prawica nasza przeniosła swe pole 
działania do pracy teoretycznej, gdyż w 
praktyce, Jak to wszyscy widzimy, sta- 
nowczo się prawicy | rządzonemmu przez 
nią krajowi nle powodzi. 

W „Rzeczypospolitej“ p. I. Pannenko- 
wa dopatruje się „Analogji* między o- 
becną sytuacja Niemiec a Polski, przy- 
czem porówinywuje działalność komunis- 
tów saskich z patriotyczną akcją polskiej 
lewicy. 

Jest to oczywiście rażący bezsens, 
który może nie razić tylko niezłomnych 
zwolenników kierunku, reprezentowane- 
go przez powyższe pismo. 

W „pełnomocnictwach* dla rządu, któ 
rych domagało się kilka dni temu jedno 
z „półoficjalnych* pism,„Kurier Poranny“ 
słusznie widzi zamach na konstytucje. 

Zresztą obecny rząd już tylokrotnie 
deptał konstytucję (przymus paszparto- 
wy, konfiskaty, rugi), że nie cofnąłby się 
przed prawdziwym zamachem, o ilebv 
się czuł na siłach. 

Niestety rząd ma w sejmie 191 po- 
słów przeciw sobie, czyłł minimum 12 mil 
jonów obywateli, ktrzy staną w obronie 
swych praw. 

Artykułem pod hasłem „Jakoś to be- 
dzie“ zaczyna „Kurjer Warszawski” se- 
nator B. K. 

Pan senator walczy z „Kurierem 
Polskim'* w kwestii opinii o zadaniach 
sejmu w chwili obecnej. Zresztą artyku? 
robi wrażenie, jakby był pisany pod ha- 


3 stem swego tytułu. 
W jednym i drugim wypadku| Więcej miejsca poświęcić wypada 
fachowa obrona tezy polskiej by- ms OO ulotnej“ p. Rabskiego p. t. „Dwie 
z |prochownie*. 
la bez zarzutu. Opinia trybunału, | Jest to fenomenalne łajdactwo, świad- 
jakikolwiek pożałowania godna, u-|czące wymownie o tem, do jaklego stop- 
chylała się w zupełności od na-inia zbydlęcenia można dojść będąc na 


między 13 a 27 sierpnia r. b. stwierdzi-|qów } żadał przeprowadzenia na 
ła, Iż wszelkie rodzaje | zapasy procin, | plenum dyskusji o polityce zagra- 
znajdujące się w prochowni, która wy- | nicznej. 

buchta dnia 12 października r. b., a w tej! Wywody p. Perla nopierał poseł 
Wczbie i proch włoski, były w tym sa- Dąbski, domagając się, aby mini- 
mym stanie, który absolutnie wyllucza 


szych wpływów. 


„Zwycięstwa gdańskie. 
W sprawie procedury mniejszo- 


„Klęską państwa polskiego* na- 
zwano takas Sona Ae deiren dę ligi narodów dnia 5 września 
; w sprawach gdańskich. Sejm gdań jr. b., na wniosek polski i czeski, 
ster Seyda wygłosił expose na ple | ski ocenił ten wynik ztmełnie ina- rezolucja z której najważniejszy 


ściowej przyjęta została przez ra-| 


możność samoczynnego zapalenia się, 


NIEMA DYMU BEZ OGNIA. 


WARSZAWA, 18 października. (Pat). 
Berlińska | mosklewska radłostacja ro- 
zesłały prasie śwłatowej wiadomość, ja- 
koby rząd polski, w celu wratowania swej 
rzekomo zagrożonej pozycił, dążył do 
dyktatury. 


WRAŻENIA W WIEDNIU. 

WIEDEŃ, 17 paźdzernika. (Telezr. wł. 
„Głosu Polsk.*), Prasa wiedeńska z „N. 
Frele Presse" ma czele osądza sytuację 
w Polsce na zasadzie odezwy rządowej 
| nazywa lą groźną. Wysnuwają tutaj 
| wioski o możliwości putschów w Polsce 
wobec przyzotowań represji rządowych. 


JAPOŃCZYCY NA OFIARY 
WYBUCHU. 


Wojskowy attache japoński złożył na 
ręce ministra Szeptyckiego 20 milionów 
marek na rzecz ofiar wybuchu w Cyta- 
deh. 


ZWIĄZKI ZAWODOWE W SPRA 
WIE UMÓW EMIGRACYJNYCH. 


Wśród sfer robotniczych coraz wyraź- 
niej ujawnia się zainteresowanie wszel- 
kiemi umowami emigracyjnemi, zawiera- 
nemi przez rząd polski z obcemi pań- 
stwami, W zwiazku z tem na wczoraj- 
sza konferencie, która odbyła sie w M. 
Pi O. S. pod przewodnictwem wice - 
ministra Simona w sprawie konwencji 
emizracyjnej polsko - irancuskiei. zapro- 
szeni zostań w charakterze fnformacyj- 
nym przedstawiciele związków zawodo- 
mych polskich, pp.: Olszewski, Bema- 
łowicz i z komisii op. sp. ks. Kaczyński. 


W SPRAWIE EKSCESÓW ANTY 
ŻYDOWSKICH NA KOLEJACH. 

Na interpelację posła Rozenblata (ki. 
byd.) w sprawie rzekomych napadów na 
masażerów żydowskich w wagonach ko- 
lejowych. dał minister spraw wewmętrz- 
mych odpowiedź, w której usiłował wy- 
kazać bezpodstawność zarzutów  imteT- 
pelanta. 


ARESZTOWANIA W SOWDEPJI 

WARSZAWA, (Telefonem od naszego 
korespondenta). Dowiadujemy się, że w 
Petersburgu dokonano nowych areszto- 
wać wśród optantów polskich, którzy 
właśnie miell być repatriowani, 

Zostali aresztowani pp. Gustaw Zic- 
liński, Stanisław Osowski, Wiktoria $- 
Jeksandrowiczewa i inmi. 


ROCZNICA. 
WARSZAWA, 18 października. (A.W). 
Jutro odbędzie się w Warszawie obchód 
110 rocznicy Śmierci Księcia lózeta Po- 
niatowskiego. 


NIEMCY OPANOWUJA LITWĘ. 


Z 62 handlowych frm zagranicznych 
ma Litwie 30 przypada na kapitał mie- 
miecki, pozostałe iirmv znajdują się w 
rekach anelelskich. Kapitał zakładowy 
piemtecki wynosi 768.000 lirów 7 9.755.000 


num sejmu. 


W obronie p. Seydy I p. Skir-| układy nie zmieniaj 


| 


czej, wyrażając watpliwość. 
a ustawy gdań 


munta zabierali głos po. Kozicki, | skiej tak zasadniczo. że powinny 


Stroński i Czetwertyński, 
Następnie zabrał glos p. Seyda. 


„Trjumf” przy wyborach 
do ligi narodów. 


W sprawie wyborów do rady U 
gi narodów podnoszorno w dvoku- 
sji zarzut, że kandydatura polska 
została wysunięta przeciw Szżwe- 
cii. W odpowiedzi musze stwier- 
dzić kategorycznie, że 
delegacia polska nie uczyniła Żad- 
nego kroku przeciw kandydaturze 


| wiście niema. 


bvć na nowo ratyfikowane przez 
|sen gdański. Tej potrzeby oczy- 
p Ale niezal. od te- 
g0. rezultaty w stanie prawnym 
| w kwesti gdańskiej. który przed- 
tem był we wszystkich punktach 
'martwym, są oczywiste. W sta- 
nie faktycznym zaszły też zmia- 
ny, dające się odczuć, 

W dziedzinie celnej (kontrola i 
statystyka celna), w dziedzinie o- 
bywatelstwa (szykany ustały), w 
dziedzinie rady portu (polityka 


| Poincarezo w Polsce, złożył 


portowa, administracja „żywej 
Wisły”). Uważamy to oczywiście 
za początek tylko. Twierdzenie. 
że rzad polski naraził Polsce w 


szweckiej. 
Atmosfera specjalnej walki byta- 
bv delegacia nasza kandydaturze 
polskiej raczej zaszkodziła. Gdy- 
byśmy byli  kandvdaturę polską |Sprawie gdańskiej Amelię, nie od- 
cofnęli w ostatniej chwili, fak chcą | Powiada rzeczywistości. Rząd an 
inni przedstawiciele opozycji, by-;7/€!ski był zzórv poinformowany 
toby to zagramicą źle zrozumiane, 10 zamierzonej a'cii. Jeżeli kiddy. 
a mianowicie. że liczymy zaled- to przedtem były stosumki polsko- 
wie na kilka głosów. Okoliczność angielskie marreżone w kwestii 
że przed gdańskiej. Teraz nastąpiło odprę- 
| rokiem nie można było kandvdatu żenie. 
Irv polskiej wozóle wystnać ze | 
koo nia ke iei bezna-| Czy Litwa się cofa, czy: 
| dzieiność. a w porównaniu z tvit z 
(stanem rzeczy zrobiliśmy duży | gotuje do skoku? 
M krok naprzód, | W sprawie wileńskiej m. mini- 
i mimo. bardzo niekorzystne warun ister uważa, że jeżeli delegacia li- 
ki zewnęirme, uzasadnia w zupel- j tewska poprosila oodtożenie w li- 
ności postawienie kandydatury pol {dze narodów kwestii granicy mol- 
skiej w ostatnich wyborach. Pre- | sko-litewskiej na następne posie- 
stige delegacji polskiej į jej kierow | dzenie ligi narodów, to iest to tyl- 
nika jest w lidze narodów bardzo |ko forma odwrotu. Wniosek zelo- 
poważny. 
„ {nie nie być przyjętv. ale przecież 
Pan Seyda interpretuje | wiaśnie pod wpływem decydnia- 


myśli p. Poincaró'go. 


Poza wyborami do ligi narodów 
drugie z rzędu „największem dla 
Polski upokorzeniem* miało być 
wmieszanie się do wewnętrznych 
spraw państwa polskiego, którego 
to wmieszania dopatruja się w li- 
stownej odpowiedzi premiera fran 
cuskiego, Poimcarego, wystosowa 


nei w sprawie „numerus clausus“, : ZR se 
do przewodniczącego ligi praw|_ W, Sprawie polityki wschodniej 


człowieka w Paryżu. p. Ferdynan |P- Minister oświadcza: Mając ba- 
da Buisson, W sprawie tej zazma- | (714 UWAGĘ, skierowaną na calo- 
czyć należy: Cytata z listu Pomca kształt syttacii w Europie środ- 
rego, podana w .Naezym Przerla | KOwej i wschodniej, rząd zdaje so- 
dzie“ dnia. 6 b. m. jest mieścisła i | bie w calej pelni sprawę z rozwoj! 
zasadniczo wymacza myśl asrtora | Stosunków i «endench politycz | 
listu. Po drugie, z uwagi na ko-j Ch jakie 
ię listi 


llegacia litewska wycofała swói 
f wniosek z wrześniowego zgro- 


torycznie beznadziejny. To jest 


Rząd czeka, aż w Rosji 
zaqospodarują się inni. 


= 
u 


mentarze, z jakimi spotkał się szych sąsiadów wschodnich, a zna 
p. jazy wyraz w przekształceniu re- 
Paincare polskiemu ministerstwu ki VIELAN 
spraw zagranicznych za pośrednie jcie. Wlasnie d 


twem posla francuskiego w War-| 


T 
1 


szawie oraz posła polskiego w Pa | dzi na notyfikację S.S.S.R. Jedni | 


p 
© 


ryżu urzędowe oświadczenie, któ | narzekaja na zbyt szybkie przyje- | 
re stwierdza. że nie należy w žad |Cie do wiadomości tej notyfikacii, 
nvm razie pbrzybisywać wzmian- ! inni z tego samego powodu zarzu- 
kowemu listowi. bedacemu ledy- caja nadmierne uzależnienie 
nie fornra odpowiedzi na list otrzy 


f 


| 


szony nie mógł oczywiście formal | 


i (Pat). Wydział prasowy minister-| 
cych czynników ligi narodów de- |S 


$ 


| 


decydujące. 


się zaznaczają u na-l 


Ez] 


przy-|s*a lige obrony 
wcia do wiadomości ad warmików | że ona tó 


czy | ustęp stanowi że petycji mniejszo- 


Ści nie będzie się odtąd rozsyłało 
wszystkim członkom ligi, co było 
przeciw nam wygrywane, iako a- 
twt agitacyjmy. Powrócono zaś do 
zasady, od której rada ligi naro- 
dów odstąpiła była w styczniu r.b. 
przy sprawie kolonistów, a miano- 
wicie do zasady, że jeżeli jedne- 
mu państwu ma być wytoczoma 
sprawa mmiejszościowa, musi ini- 
cjatywa i odpowiedzialność za 
krok taki być wzięta przez jedne- 
go z człomków ligi narodów. To 
główna zasada. Dodatkowo wy- 
sinela delegacja polska postulaty 
dalej idące, a mianowicie uchyle- 
nie (a limine) wszelkich petycji, 
pochodzących od organizacji mię- 
dzynarodowych, które nie posia- 
dają mamdatu do przemawiania w 
imieniu mniejszości danego pań- 
stwa, komunikowanie petycji wyłą 
ozmie za pośrednictwem zaintereso 
wanego rządu, co wyklucza moż- 
ność składania ich przez mniejszo- 
ści bezpośrednio lidze narodów.— 
Zdecydowanie tych dwuch dodał: 
kowych postulatów zostało na ze- 
braniu rady liei odłożone. Smpra- 
wozdamia w tej sprawie podjął się 
p. Rio Blanco. - 

Tak wyglądaja „kleski į winy“ 
obecnego rzadu w dziedzimie poli- 
tykj zagranicznej w świetle objek- 
tywnych faktów. 


Panu Seydzie się 
zdawało. 
WARSZAWA, 18 października. 
twa spraw zagranicznych komu- 


nfikuje: Pan poseł Śmiarowski i se- 
nator Posner złożyli p. ministrowi 


madzenia ligi marodów. jako mery |77P"4W zagranicznych oświadcze- 


niie, że raport, zakomunikowany w 
17 zeszycie organu ligi praw ozto- 
wieka „Le cahier de droit de 
l'homme“ z dnia 10 września b. Ta 
jako raport polskiej figi praw czło- 
wieka, a wzywający ligę francu- 
ską do spowodowania wywarcia 
przez rząd francuski presi na rząd 
polski w sprawie „numerus clau- 


|sus'*. nie został przez lige polską 


wysłany. 


. + 


Miuister Seyda wygłaszał swe 
przemówienia w stanie wielkiego 
podniecenia tat. iż Kklikairotnie 
zam: „panie mińistrze spi- 


saga fegmy". 

W zdenerwewańiu Marian 
Seyda edpieraiąc zarzuty w kwe- 
stii na s clausus oskarżał nol- 

praw człowieka 
odowalz słynny list 


D, 


m 


soia 
a 


HASSEL 


SEOW 


many, chęci ingerowania w wew- Rząd mie śpieszy się bynajmniej m Poiucarego do pana Wilsona. 


prawicowym wikcie. Utożsamianie bol- 
szewizmiu z wysoce patriotyczną P, P.S. 
i(gdzie był p. Rabski w 1920 r., bø $. p. 
poseł Naptórkowski (P, P. S) zginął na 
jironcie), znowu „masońsko-socjalistycz- 
no-peowiecko-żydowskie* wpływy (nad- 
zwyczaj logiczne í etyczne zestawienia!), 
prowokacyjna obrona niemniej prowoka- 
cyjnej odezwy niedzielnej, w której sam 
rządu nie wie, jak się ma wytłomaczyć, 
wreszcie cały szereg prowokacji, bezec- 
nych oszczerstw i bezczelnych kłamstw, 
— oto treść dzisiejszej „kartki ulotnej“: 
Artykul swój kończy pan Rabski właś- 
ciwym mu błazeńskim patosem, słowami. 
które zawierają zapowiedź jakiejś nowel 
burdy w rodzaju wypadków z 11 grud- 
nia. 

„Niech się nikt nie dziwi, że przede- 
wszystkiem większość narodu pomyśl! o 
samoobronie. 

Śmiemy zepewnić, że osławfona „więk 
szość', która w r. 1920 uciekła do Poz- 
nania, a w razie wojny z Niemcami zna- 
lazła by się. prawdopodobnie, gdzieś w 
okolicach Mińska t Łumińca, „większość, 
która przedewszystkiem nie pomyślała o 
„samoobronie* przeciw tak szkodliwym 
osobnikom jak p. Rabski, stanowczo na 
nic więcej, prócz ordynarnej burdy ulicz- 
nej, lub skrytobójczego morderstwa, się 
nie zdobędzie. 

Jest na to za tchórziiwą 1 za głupią. 
zaś brak wszelkich skrupułów nie zaw- 
sze sam przez się decyduje o zwycięst- 
wie. 

LJ 


Prasa poranna z dnia 18 b. m. przed- 
stawia się naogół blado. 

Dziwi nas niepomiernie, że pisma pra- 
wicowe jeszcze nie trąbią o onegdajszem 
zwycięstwie rządu w postaci uzyskania 
votum zaufania. 

W istocie, jest to tak pyrrhusowe zwy 
cięstwo, że lepiej się niem nie chwalić. 

W kwestii tej bardzo słusznie piszą 
„Kurjery Polski“ i „Poranny“. 

Oby głosowanie onegdalsze było na- 

prawdę „początkiem końca panowania 
ósemkowej kamarylli. 
„ Narazie jednak „Rząd Chjeno - Piasta 
;jeszcze zipie* („Robotnik'”), a dalsze jego 
„Zzipanie* mogłoby być „początkiem koń- 
ca“ dla kraju, gdyby nie zdrowy, instynkt 
obywateli, który na zbytnie przedłużanie 
rządowej agomii nie pozwoli. 

„Rzeczpospolita“ wystąpiła tym ra- 
zem z „Polską a Turcją“. 

Artykuł omawia widoki przyszłych 
stosunków gospodarczych między oby- 
dwoma krajami. , 

Szkoda. że artykuł bierze stosunki pol- 
sko-tureckie li-tylko z handlarskiego pim 
ktu widzenia. 

Rycerski i szlachetny naród turecki 
doprawdy zasługuje na jaknajwiększą 
sympatię, którą prasa polska, bez wzglę- 
du na kierunek, winna mu okazać. 

Zaś o przyjaznych stosunkach między 
narodami powinna decydować nie tylko 
bawełna, skóry i orzechy, ale jednak pe- 
wna uczucia, których nie brak nawet w 
dzisiejszym, tak dalecie zmaterjalizowa- 
nym świecie. 

Algernon. 
TEE IWTTCYT A EE EE E SA R bap ainan 


Twierdzenie to, zupełnie nie- 
prawdziwe, wydział prasowy M. 
8. Z. musiał sam zdementować, 
rozsyłając komunikat, stwierdza 
jacy na zasadzie oświadczeńła po” 
sta Śmiarowskiezo 1 senatora Po- 
i sera, że liga praw człowieka i o- 
|bywatela żadnego ranortu do ta- 


tiir armumamlsi Po SE PTR oziowie AYWYICY SAR i | itaas ty? FT) 4 IW 
piblik sowieckich w jedną federa- | POSIOWIE z lewicy przyrywali mit] kieiże ligi francuskiej nie wysY- 
atego rzad ohrał| Wa 
drogę ostrożności przy odnpowie-! kołatej. polityka zagraniczna wy” 


| łata. 

| W najważniejszych sprawach, 
idotyczacych stosunków z Nosia, 
l». Seyda odpowiedzi nie "dzielił 
ga tę sprawe: ze wzgłędii 
ina różne toczące Sie tokowz", 
|Ustontułac wyraźnym %życzęniow 
| wiekszości komisji minister obie* 
lcal, że wygłosi expose na plenum, 


JAR BIDA, TO DO ŻYDA 


WARSZAWA, 18 października, "el służby wojskowej, wynoszą- 
(AW). Na dzistejszem posiedzeniu Se) najmniej d aea hie 
sejmowej komisji wojskowej obra- ydzą = zj m. or omyvae ila 
dowano w dalszym ciągu nad pro- uron ) de ich t ; 
jektem ustawy o powszechnym o-| Samye ulg, jakie mają uczniowie 


bowiązku służby wojskowej, a teologii. 
mianowicie w sprawie utg w służ.| , F Osel Załuska (Zw. lud. nar.) o- 


bie į świadczyła, że rząd p. Witosa po- 

m itrakiuwje niezawodnie ten postulat 
Przyięto jako zasadę, że wszy”; przychylnie. 

scy zdolni do służby muszą otrzy”| Dla porozumienia się w tej spra- 

mać wyszkolenie wojskowe, © [> z ministerstwem spraw woj- 

zaś „którym przyznane będą ulgi | kowych artykuł ten odesłano do 

będą mieli prawa tylko do skróco- podkomisji. 


u . e © 

Urzędnicy się przypominają, 

5 e e 
bo już jest gorzej. 
WARSZAWA. (Telef, od nasz. 
koresp.). CKP.P. wznowił swą 
akcie w sprawie poprawy bytu ti- 
rzędników. 

_Na wczorajszem posiedzeniu ko- 
mitet ten postanowił zwrócić się 
do sejmu z dłuższą rezolucją, w 
której stwierdza, że sytuacja pra- 
cowników państwowych w ostat- 
nim tygodniu uległa ciężkiemu po- 
gorszeńiu, Wszystkie przyznane 
dodatki ? zaliczki. nietylko nie po- 


O 


Przedstawiciel sowiecki 
o stosunkach z Francją. 


zwalają zaopatrzyć się na zimę 
ale nawet nie wystarczają na bie- 
żącę potrzeby. 

Rozgoryczenie szęrzy się i po- 
głębia, płomień, który egarrał 
Śląsk Górny odruchowo, jest groź 
ną wskazówką. 

W tych warunkach C.K.P.P. 
zwraca się do klubów sejmowych, 
oczekując od sejmu natychmiasto* 
wych į skutecznych czynów. 


BERLIN, 18 października. (Rsp.). Ko-| pię, że wyniki będą pomyślne. Obecność Przeciwko separatyskom nadreń- | yy Zeit.“ na zwróceniu się do 


respondent paryski gazety „Nakamtmte”,! w Paryżu p. Szenemnana, dyrektora ro- 
organu bolszewickiego w Berlinie nade- įsyiskiego banku państwowego, gwaran- 
slał następulącą rozmowę ze Skobiele-j mie powodzenie tych pertraktacji. Co do- 
wem, przedstawicielem hamdlowym rzą-| tyczy koncesji — powiedział następnie 
du sow. w Paryżu na temat stosunków 
handtowych framcusko-sowieckich, Sko- 
bielew oświadczył m. in. Udało nam się 
otrzymać kredyt we Francji. Nasze ope- 
racje zakupu 1 sprzedaży stały się tak 
znacznemi, że obeonie nastała pora po- 
myśleżś o utworzeniu banku, który uła- 
twiłby stosunki handlowe między Fran- 


mysłowcy tramcuscy i to najpowaźniejsi 
interesują się niemt coraz to wydatniel. 
Pertraktacje w tej sprawie prowadzone 
są w Paryżu 1 w Moskwie. Sprawa do- 
tyczy przedewszystkiem koncesji leś- 
nych, naftowych i metalurgicznych. — 
Z drugłej strony grupy francuskie wyra- 
cią i Rosja sow. Bank} francuskie rozpo-| żają życzenie współpracy z Rosią na pd- 
czynają interesować się Rosją i przede+ łu rozwoju komumikacji powietrznej. 
wszystklem sprawą nawlązania stosun- Wreszcie zawarliśmy już umowę pomię- 
ków prawidłowych z bankami rosyjski. dzy rosyjskim truste elektrycznym I 
mi w pierwszej linii — z bankiem pañ- francuskiem towarzystwem telegrafu bez 
stwowym rosyjskim. W tej chwili prowa- i drutu; to ostatmie podęjmuje się dostar- 
dzone są póriraktacje w tej sprawie z czyć radiotelegrafii rosyjskiej środków 
całą serją banków francuskich i nie wąt- do organizacji | udoskonalenia“. 


(8) 
Konílikt trancusko-szwajcarsXi. 


SZTOKHOLM, 16 października. (Tel. |! sa podkreśla ten fakt Jako wyraz braku 
wł, „Gł. Polsk:*) — Decyzja Poincare'ga równowagi w stosunkach na kontynen- 
w sprawie granicy szwajcarskiej wywo- cie. 
tala silny odruck w opłnji Szwecji, Pra- | 


—— 2 


Sun - Yat -Sen — kontrprezydent 
Chin. 


LONDYN, 18 października. (Telegram | był silę w warunkach, które odblerałą te- 
własny „Głosu Polsklego”). Z Szanhaju mu aktowł całą Jego wagę. Tsao-Koun 


| 
| 


BELGJA SOLIDARYZUJE SIĘ 
Z FRANCJĄ. 
BRUKSELA. 18 paźdz. (Pat) — 


Jaspar, przyjmując niemieckiego | 
icharge d‘ affaires: udzielił mu od-| 


| powiedzi, podobnel do tej, jaką dał 


Nr. 282 „GŁOS POLSKI 


Zarzewie wojny domowej w Niemczec 


8 


aa. = 


Bawarja zrywa stosunki dyplomatyczne z Saksana 


MONACHIUM, 18 października. 
(Pat.) — Rząd bawarski zawiado 
mił rzad saski. że odwołuje swego 
posła w Saksonii Traacera, a jed- 


t 


nych. Bawarski minister sør. zagr. 
zaznaczył, że stanowisko posła ba 
,warskiego w Saksonii nie może 
ibvć obsadzone tak dugo. póki par- 


| 


j 


Poincare nlemieckiemu charge d'i nncześnie zwalnia posła saskiego tia komunistvezna reprezentowa- 


aifares w Paryżu. 


SMUTNE ROZRACHUNKI. 


MANNHEIM, 18 października, (Pat). 
Podczas wczoraiszych rozruchów zosta- 
ło zabitych 6 osób. 


BERLIN, 18 października, (Pat). Od 


w Bawarii Dziębo'wskiezo od speł 
niania obowiązków dyplomatycz- 


[na bedzie w rzadzie saskim. 


y 


Zatarg między Saksonią 
a Reichswehrą zaostrza się 


WIEDEŃ, 18 paźdz. (Pat) Do 


jatra cena chleba wynosić będzie 627 mil „Arbeiter Zeitung“ donoszą: Ge- 


jonów marek. 


MONACHJUM, 18 października. (Pat). 
Podczas zaburzeń bezrobotnych w Neu- 
stadt—Palatynacie 18 osób odniosło clęż- 


kie rany. 


ANGLIA TEŻ CHCE PROKLA- 

MOWAĆ REPUBL. NADRENII. 

KOLONIA. 18 października (Te 
legram wł. „Gł. Poisk“) — Z Mo- 
guncii donoszą „Matinowi”*, iż 
partia centrowa w Nadrenii posta- 
nowiła za zgoda władz angiel- 
skich proklamować republike nad- 
reńska w obrebie Okupacjłi angtel- 
skiej. ° 

„Natin” wważa ten krok za ma- 
newr wspólny Anglii i Niemiec 
[skim z obozu Dortena i Smeetsa 
jit. j. separatystów wsūółdziałają- 
|och z Francia — przyp. Red.) 


Skobielew — la mam wrażenie, że prze- WIZYTA DYPLOMATYCZNA W BERLI- i 


NIE. 


| LONDYN, 18 października. (Telegram 
| własny „Głosu Polskiego”). „Dally Ex- 


nerał Miller, komendant Reichs- 
webhry na terytorium Saksoniji, 
wystosował do rzadu saskiego pis 
mo. w którem między innemi pi- 
sze: „Proszę, aby do dnia 18-go 
października w południe rząd sas- 


ki ziożył niedwuznaczne oświad- 
czenie, czy cały gabinet solidary- 


zuje się z mową Boettchera, czy 
też wbrew iego oświadczeniu go- 
tów jest postępować w myśl mych 
skuzówek, W tym drugim wypad- 
ku zniewolony jestem żądać, aby 
rząd saski ogłosił odpowiednie 0- 
świadczenie”, Z powodu powyź* 
szego ultimatum, saski prezydent 
ministrów wystosował ostry pro- 
test do rzadu berliiskiego. 


Rewelacie? 


BERLIN, 18 października. (Tel. 
wł. 
| Allgem. Zeitung“ podaje wiadomo- 
jści o tajnej konferencji centralne- 
| yo wydziału partii komunistycznej 
| na której zastanawiano się nad pla 
| nem działania w razio objęcia 
i rządu komunistów, Główne wy- 
l tyczte tego planu polegaja wg. „D. 


| chtopów o dobrowolną aprowiza- 


{ 
j Ó 


Komuniści 


;W tych dniach odbyło się tajne 


„Głosu Polsk.“), „Deutsche 


cie przyczem w razie odmowy 
żywność ma być rekwirowana na 
wsi į w miastach przez zbrojne od. 
działy robotnicze; prasa busżu- 
azyjna będzie zupełnie złikwido* 
wana; wszyscy przywódcy parti 
nie-robotuiczych będą aresztowa* 
ni; opór przeciw zarządzeniom 
władz komunistycznych będzie po 
'ciagał za sobą karę Śmierci. 


szykują się do 


przewrotu. 
BERLIN, 18 października. (AW)|Prasa burżnazyjna I social-demo- 


kratyczna zostanie zawieszorta a 


| press” zapewnia, iż w tych dniach uda- zebranie prezydjum niemieckiej | wybiiniejsi przywódcy niekomu 


jje się do Bźrlina w misi! nieoficłalnej czło 

nek przybocznej rady królewskiej. Oso- 
|bą łą ma być, wedle „Daily Express", 
| znany w świecie przemysłowym dyplo- 
| mata angielski. r 


O ZNIESIENIE STANU WYJAT- 
KOWEGO. 

BERLIN, 18 października. (AW) 
Prezydjum stronnictwa socjal-de- 
mokraycznego uchwaliło jedno 
myślnie rezolucję, załecając gabi- 
netowi Stressemana zniesienie sta 
nu wyjątkowego w Rzeszy, jak I 
w państwach związkowych. 


POMOC RZADU ANGIELSKIE- 
GO DLA BEZROBOTNYCH. 
LONDYN, 18 października, (Tel. wł. 

„Gł. Polsk.) — Minister pracy, Mon- 

taque Barlow, oświadczył, iż złoży pro- 

jekt wyasygnowania 20 milionów funtów 
| na roboty publiczne oraz na subsydja dla 


parńji komunistycznej, na którem 
uchwalono taktykę na wypadek 
przewrotu bolszewickiego w Niem 
czech. 

—Przedewszystkiem ogłoszona 
ma być odezwa do robotników nie 
mieckich, aby z bronią w ręku kon 
fiskowali we wsiach i miastach 
potrzebne Środki żywności, Zie- 
mianię i mieszczanie otrzymają na 
kazy oddanła posiadanych zapa- 
sów zboża bez odszkodowania. — 


Prasa francuska © 


PARYŻ, 18 października, (Pat). 
W omawianiu szczegółów wizyty 
niemieckiego charge d'affaires Hoe 
scha, prasa pochwałałąc jednogło- 
śnie stanowisko Poincarego, pod- 
nosi, że demarche Iloeschą ma 


donoszą, że Sun-Yat-Sen ogłosił się pre- jest według Sun-Vat-Sena analiabetą Ł/ zakładów prywatnych w celu zatrudnie- większe znacze nie ze względu na 


zydentem Chim Sun.Yat-Sen twierdzi, | plonklem w ręku skorumpowanej kliki. 
że wybór Tsao-Koun na prezydenta od-| 


2) fon dopiero po kwadransie do sa- 
- lonu, a twarz jego byla surowa i 
nieprzystępna. Nie podał swym go 
ściom ręki i wskazał jm krzesła 
gestem imperatora, który jest pa- 
nem życią i śmierci. 
Mrs. Wordles przygotowała so- 
bie w domu przemowę, właśnie 
taką, jaka była zastosowana do o- 
koliczności. 
W przemowie tej mrs. Wordles 
zamierzała wskazać słuchaczom, 
Że należy pamiętać o bliźnim 
swym, a serce każdego powinny 
w kościele, a parafianie cieszyli |przepełniać prawdziwie chrześci. 
sie. że go po raz ostatni ujrzą.  |lańskie uczucia. Starała się dać 

Wielebny Krikletone przygoto- | 10 poznania, że nie należy roz- 
wał kazanie. które miało uczynić jStawać się z sercem pełnem wro- 
niezwykłe wrażenie i pozostawić | gich uczuć, słowem. że mrs. Wor- 
niezatarte wspomnienie. dles 4 jej małżonek (który miał od 

Parafjanie wielebnego Krikleto.|siebie dodać kilka stów) żałują, że 


na nie byli bez grzechu, jak zresz- 
tą my wszyscy. A wielebny Kr | 1 ; 
kletone nie posiadał sie z radości, |nie UŚcisnąć szczerze dłoń swego 
Że w najbliższą niedzielę wyliczyjbYłego pasterza f życzyć mu 
im te grzechy co do jednego. wszelkiej szczęśliwoścł w życiu. 

Ale wszystkie te plany zostałv! 


JEROME K. JEROME. 


Fatalne skutki 
uprzejmości. 
(Ciąg dalszy). 


Skończyło się nareszcie na tem, 
że parafjanie udali się do biskupa 
iwymogli przeniesienie wieleb- 
nego Krikletona do innej parafii, 

| oto w najbliższą niedzielę Kri- 
kletlone miał po raz ostatni kazać 


chrześcijańskiego serca poczci- 
wej mrs, Wordles. Gdy Krikleto- 
nowi zameldowali w środę po o- 
biedzie, że mr. | mrs. Wordles 
przyszli go odwiedzić. wyszedł 


przygowowana przemową w jednej 


miiczeć I w miłozesfu zabrać się 


nia bezrobotnych 


EE ETZ Z 


swe tendencje, niż ze względu na 


wać į zdać się na los. który Sprzy- 
ia odważnym. Mrs. Wordles wy- 
brała to drugie, 

Z początku było trudno. Mąż, 
czystó po męsku opuścił ją w ©- 
statniej chwili i skonfudowany 
trzymał się blisko drzwi. A groźny 
i zimy wzrok Knikletone'a działał 
ma mrs. Wordles, jak ostroga na 
tonia. On będzie musiał ią wysłu- 
chać, będzię musiał zrozumieć, Że 
jej zamiary były iaknajlepsze — 
tak postanowiła w tei chwili mrs. 
Wordies. 


Gdy minęły pierwsze pięć minut; 


| 


|wy ludzkiej, 


twarz wielebnego Krikletone'a zit- 
pełnie nieświadomie nabrała u- 
przeimego wyrazu. Po drugich 
pięciu minutach mrs: 
przerwała potok swej wymowy» 
nie dlatego broń Boże. by brakto 


itońe odpowiedział jej, a w głos 
|iego zupełmie wyraźnie przebijało 
NAZTUSZEIE. 


Ale na widok zamrożomej twa- |niąła mu rozłąkę, Myślat, że bę-| rrawdonodobnie bv 
ziiweczone z powodu prawdziwie! rzy mr. Krikletone'a, tak starannie | dzie mu łatwiej opuścić to mias.e-! herbatę i ozdobić stól. 
4, żę choć je-|ców mrs, Wordles przypomniała 
Chwili uciekłą z pamieci mrs. Wor*|den człowiek odnosi się do niego, Sobie Że trzeba feszczę wykanać , 
dies. Cóż więc pozostawało? Albo życzłiwością i roznie go (a mrs; dzieciaki j wizyta się skończyła. 


z 2 
+2 choć 
PCIE I UM 


icziko, Ale świadomoś 


Y ry” d! ên 


f PAYI la Ea) 
ês go TOZIEMIAA)* 


ne współczucia (a serce mrs, Wor-|dles po d 


dles pelne było czułości). ta świa- 
domość zmieniła radość jego Wy- 
jazdu na żal, prawdziwy serdecz- 
ny żal. 


Porwany krasomówstwem Żo- 


ny, mr. Wordles doda? także at ża, 
wie 


słów od siebie. Ze słów tych moż- 
na było wnioskować, że uważał 
om zawsze wielebnego Krikletone'a 


za ideał kapłana i że niewiadomoj 


dlaczego powstały pomiedzy nimi 
przykre nieporozumienia. Jeżeli 
zaś wielebny Krikletone rozumiał 
kiedykolwiek słowa jego żony ina- 
czej, to winę przypisać należy wy 
Jacznie zbyt ubogim zasobom mo- 


Potem mastapito zaproszenie na 
. s 4 . 
herbate. Miss Krikletome, której po 


się „ Stosunki „tak nieszczególnie | jej stów, ale dlaieto, że poczyrało| dobieństwo do brata było wprost |, 
ułożyły i zamierzają na pożegna-| brakować tchu. Wielebny Krikle-|niezwvkie (cała różnica polegała 
de, na tem. że brat miał górną wargę 
| starannie ogolna a siostra miała į 
Mrs. Wordles utrud-! wasiki) także wyszła 


do gości, 
tprzyjemnić 
Koniec koń 


O nassi PSE lado nio sA 
— Powiedziałam więcej niż Za- 


Ido odwrotu. albo też improwizo- icno serce żywi dla niego odrobi-! mierzalam — mówiła mrs, Wat=' 


która nie w staniee 
Wordlesi jes: oddać tak subtelnych odcieni. | 


nistycznych stronnictw polityczn. 
będą aresztowani. Ma być stosor 
wana bezwzględna kara śmierci 
wobec tych, którzy okażą opór 
rządom komunistycznym. Dla cha 
ralkterystylki nastrojów panują- 
cych na zebraniw przytoczyć nar 
leży powiedzenie jednego z por 
słów komunistycznych: Poco za- 
| pełniać więzienia wrogami komu- 
i nizmu? Ci na cmentarzach nie pod 
[noszą głosów protestu. 


ofercie Stresemana. 


swą treść. W danej chwili zależy 
wyłącznie od kanclerza, aby roko- 
wania doprowadziły do pomyślne- 
go rezultatu. W konsekwencji moż 
na powiedzieć: pisze „Petit Pari- 
sien“, że sprawa podjęcia pracy u- 
zależniona jest wyłącznie od spra. 
wy świadczeń w naturze. 


rodze do domu mężowi — 
ale to on winien temu, doprowa- 
dził mnie do pasii. 

Wiadomość o tei wizycie roz- 
niosła się lotem błyskawicy po ca 
łem miasteczku. Inae damy uwa- 
ty za święty obowiązek do- 
ść mrs. Wordles że nie jest o- 
ina jedyna chrześciianką w mięś- 
cie. Poczęły sie obawiać że mrs. 
Wordles zaczmie być zbyt zarnzu 
miała. Zaś wielebny Krikletonę z 
zupelnłe zrozumiałą duma powtó- 
rzył niektóre ustępy z przemowy 
(mrs. Wordles. Niech sobie mrs. 
| Wordles nie wyobraża (tak mówi- 
| tv inne damy) że jest ona iedvną 
soba w miasteczku, która umie 
wykazać wspaniałomyślność. (któ 
ra zresztą nie nie kosztuje — do- 
dawały inne damy). Inne damy ta 
"że moga się zdobyć na takie nic 
nie znaczące grzeczności. a możę 
jeszcze lepiej, 

I oto meżowie ubrani w swe 
świateczne szaty i nauczeni w do 
imu iak się maja zachować, towa- 
'rzyszydj żonońm i dg drzwi wieleb 
‘nego Krikleton'ea pukały całe pro 
| cesja bolejacych z powodu majas 
i nastapić rozlaki parafian. 
Dok. nas 
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Utartym już zwyczajem, zwykle w so- 
botę, odbyła się wczoraj w sall Mamn- 
teufla wesoła wypitka, Tym razem jed- 
nak mie była to impreza dobroczymna na 
„wałówki”* dla majbardziej zasłużonych 
obywatel, pozostających za swą dzia- 
talność na przejściowym wikcie 4 ople- 
zunku państwa, a przyjęcie dla cieka- 
wych warszawiaków. Sala Mamnteufla 
tolerować może w swych murach tyłko 
wwarzystwo zamknięte,dobrane, Tem się 
zapewne tłumaczy, że obecnych było bar 
dzo niewielu ludzi na feche. Mimo to uda- 
ło mi się zasięgnąć o tej uroczystej za- 
bawie nieco informacji. A więc przede- 
wszystkiem Menu było następujące: 

Śledzie, jakich dużo (w składach ma- 
ristrackich) 

Sałatka z Pomtdora a la ks. r. Adamskl 

Grube ryby | płotki, wypływające z 
mętnej wody gospodarki komunalnej 

Chjeno-tall z przyplekanemi  enpeer- 
tami, 

Barszcz kanallzacyjny e rurą Woje- 
wódzką 

Orzel dwugłowy w potrawce z Grosz- 


' Cynaderki z nawamzoną kaszą 
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niu ministrów przedstawiciele wo- 
jewództwa, D.OK. komisatjatu 


(b) O godz. 9-ej rano na dworcu 
aliskim zebrały się w oczekiwa- 


O ZAPROWIANTOWANIE M. ŁODZI 


wprowadz. planów tych w czyn 
nie posiada środków materialnych 
Przypomniał również ławnik Mu- 
szyński o obietnicy międzymini- 
sterialnej komisji co do 100 miljar- 
dowego kredyliu, którego jednak 
dotychczas miasto nie otrzymało. 

W odpowiedzi p. minister Smul- 
ski odrzekł, że sprawa aprowizacji 
robotniczej Łodzi leży mu na ser- 
cu, lecz co do kredytu 100 miljar- 
dowiego» to suma ta wydaje mu się 
zbyt wysoką, ale ma nadzieję, że 


(b) Po przybyciu do wojewódz- 
twa przyjął p. minister Smulski de 
legację magistratu w osobach pre- 
zydenta Cynarskiego, wiceprezy- 
deniia iroszkowskiego, ławnika 
Muszyńskiego i dyrektora Lauter- 
bacha, którzy poruszyli sprawę 
zaopatrzenia Łodzi w artykuły 
pierwszej potrzeby w związku ze 
wzmagającem się paskarstwem. | 

Ławnik Muszyński wskazał, że 
miasto ma wspamiałe plany zapro- 
wiantowamia ludności, lecz na! 


ł 


| 


ma 50 miljardów na ten cel. 


yt ministrów w Żodzi. 


rządu, komendy policji. inspekto-| przemysłowcy wskazali na 
tatu pracy, oraz przemysłowców |coraz poważniejsza konkr- 


ie 

przemysłu czechosłowack:.o I 

włoskiego. zwłaszcza ta rviikach 
południowych. 

które to przemysły, finansowo sil 


po powracie do Warszawy otrZy- | niejsze, mają możność udzielania 


długoterminowych kredytów 
swym zagranicznym odbiorcom, 


Pam minister prosił o skonkrety-| Wysunięto myśl zorgamizowania 
zowanie wniosku, oraz przedsta-| kredytu eksportowego w tem spo: 


wienłe planu co do rozdziału żyw” AZ zagramcznych odbiorców. 


ności między ludnością Łodzi. 


j Wniosek tem obiecał p. Mu- 
iszyński przesłać ministrowi w naj- 
bliższych dniach i ma tem konfe- 


1 


! rencje zakłończono. 
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KONFERENCJA Z ROBOTNIRAMI. 


Po skrommem śniadaniu udamo| wątpl, aby przyjazd ministrów 
się do katedry, gdzie odbyło się przyczynił się do polepszenia sy- 
uroczyste nabożeństwo za zmarłe| tuacji. 
ofiary wycuchu w Cytadeli. | P, Świątkowski prost! ministra, 

Po zwiedzeniu fabryk, podczas; by... zajął się kryzysem w prze- 


Gęś pieczona a la Becher z Kon-potem | którego przemysłowcy udzielali | myśle. 


ı Krem „Credo“ z ulęgałkami 

Piwo ks. Lutosławskiego. Sodowaja 
wada. Papierosy przednie tureckie I tyl- 
me końskie z plantacji miejskich. 

' Przy gest głowa miasta chrząknęła, 
Xiwnęła się pięć razy w prawo t tyleż 
wstecz, poczem zaczęła: ` 

— W imieniu Rzeczypospolitej Pol- 
gkiej.. Wszczęła stę pamiczna ucieczka. 
Myślano, że to sąd ma zamiar wymie- 
rzyć obeonym sprawiedliwość. 

— Przysuń no m; kolega kawałek pier 
si — szepnął jeden z ministrów, gdy 
przywrócono spokój | mówca przeprosił 
Ta atawistyczny wstęp. 

— Milczeć! Ja mówię! — huknęła gło 
wa, niestety mie o mur, poczem już god- 
nie ciągnęła: — Dostojni goście! Pozma- 
lście przed chwilą kolejno wszystko, coś 
my dotychczas zdążyli zrobić! Spis jest 
miewielki, ale obywatele długo pamiętać 
go będą, Ledwie dwie zodziny kosztuje- 
ck rezultatów naszych wysiłków, a wł- 
dze, że już macie dosyć. Chcieliśmy jesz 
cze podać to wszystko, co nam obiecał 
pan Bajda, ale tem, jak wiadomo, czło- 
wiek się nie naje. Nasłuchaliście stę już 
dzistaj tylu postulatów, żę już nie chcę 
wam komunalnymi zakrzątać  strudzo- 
nych złów, I tak się boję, że wamm się 
wszystko popłącze i zwiększycie prze- 
mysłowcom zarobki, a robotnikom cof- 
miecie kredyty | ulgł, których Jeszcze 
mie mają! O jedno was tylko proszę: Nie 
zostawajcie u nas długo! Pierwsze wra- 
żenie jest najlepsze! I wogóle Jaknajmmnieg 
zwracajcie iwagi na szczegóły! Trzy- 
majcie się mojej zasady: „Veni et absum“ 
— © znaczy: 

„Przyszedłem | jestem nieobecny! Struś 
nigdy się te] maksymie nie sprzeniewie- 
rza, a mówił mi mój kolega od oświaty, 
czlowiek stosunkowo bardzo uczony, że 
ptak ten długo żyje í nic mu nie szkodzi! 


ułamków, symbol zmniejszającej się więk 
szości, czy też zwiększającej się mniej- 
szości! Nie krzyknę na zakończenie „wi- 
wajt!*, albowiem tak wołają wrogowie 
państwa | jedności narodowej, niemcy, 
żydzi ł socjaliści, ttomacząc sobie na nie 
'miecki słowa Quousque tandem", powie- 
dzenie pierwszego bolszewika, Cycerona, 
skierowane do naszego starorzymskiego 
pjca duchownego, Katyliny. 

Tak mówiła, kiwając się wciąż na pra 
wo, głowa miasta. gtk. 


Zwiedzanie fabryk. 


W dnlu jutrzejszym minister przemy- 
słu | handlu Szydłowski zwiedzi kilka za- 
kładów przemysłowych w Zzlerzu. Po 
południu, po powrocie ze Zgierza, minl- 
ster w dalszym ciągu zwiedzać będzie 
fabryki w Łodzi. 

Minister pracy I opieki społecznej Smul 


sk! przed południem odbędzie inspekcję | wie Szydłowski i Smulski, w to- 
warzystwie 


mentu w mir. przemysłu i hamdlu 
z przedstawicielami robotników. Po po-iodbyqfi konietencie z przedstawi- | 


w miejskłm wydziale opieki społecznej, 
a następnie odbędzie dalsze konferencje 


, dytów, lecz pod ścisłą gwarancją, 
Niech żyje jedna ósma, najpiękniejszy z | iż będą one użyte jedynie dla uru- 


| 
d 
( 


I 


|wyfaśnień, rozpoczęła się w ine] Dochodząc zła, które gnębi obec 


| 
| 


spelktoracie pracy konferencja zinie przemysł I robotnika łódzkie- 
przedstawicielami związków za-|go wskazywał p Kałużyński, iż 
wodowych. i stało się io 

Na konferencji obecni byli obaj | albo z winy przemysłowców, któ- 
ministrowie, wicewojewoda Łysz-|rzy nie potraiii zabezpieczyć so- 
kowski, inspektor pracy Wojikiie- ! bie rynku zbytu, albo też z winy 
wiog oraz przedstawiciele związ-| rządu, który nie zawarł potrzeb- 
ku zawodowego klasowego pp. | nych traktatów handlowych z ©- 
Kałużyński t Danielewicz, „Pracy*,Ściennemł państwami, względnie 
—oposeł Waszkiewicz i pe Kazi-| w traktatach pominął sprawę eks- 
mierczak t związku chrześcijań- portu. 
skiego — poseł Harasz ż p. Świąt-| Sprawa ta winna być wyjaśniona 
kowski. 


Zagajając zebranie min. Smulskj słowcamł, aby wreszcie ustalić minów, dotyczących ogłoszenia ij 


ozitajmił iż celem przyjazdu przed | kto i dłaczego ponosi winę za obec 
stawicieli rządu jest Iny katastrofalny stan przemyshu 


ko wstrzymaniu wyborów do ka- 
sy chorych I 
żądał egzekutywy dla inspekto- 
rów pracy, 
kiórzy dotychczas byli ignorowa- 
mi przez pracodawców, którzy nię 
zjawiali się nawet na zwoływane 
komferencje. 

W odpowiedzi zabrał głos mini 
ster Smulski, który tłumaczył się, 
że po objęciu ministerstwa nie 
mógł zorientować się narazie w 
sytuacji i zapoznać się z niedoma- 
ganiami w ustawodawstwie robot- 

niczem, 

Wstrzymanie wyborów do ka- 
sy chorych w Łodzi zostało za- 

jrządzone dlatego, że 
|komisarz Gebartowski nie prze- 


na konferencji mimistra z przemy-| strzegał ustawy» a szczególnie tericy zwracali 


| przeprowadzenia wyborów. 
| Również niesłusznem było zarzą- 


ogliewałace na zagraniczna walu- 
te. mołzły być dyskontowane w P. 
K. K. P. oraz życzenie od zwolnie 
nla od podatku obrotowegn towa- 
rów. Drzeznacznych na eksport. 

Na zapytanie ministra Szydłow- 
skiego. dlaczego przemysł łódzki 
napotyka na skuteczną konkuren- 
cie przemysłów zagramicznych, 
przemysłowcy wskazali na 
niezupełne uruchomienie warszta. 
tów włókienniczych. korzystanie 
przez zagraniczńy przemysł z dłu 
gich kredytów u dostawców su- 
rowca oraz w wielu wypadkach, 
lepsza urzadzenia techniczne fa- 
bryk. Pazatem, jako powód. wska 
zano ieszcze bardzo drogi kredyt 
prywatny. 

Na dalsze zapytania o postulaty 
przemysłu w zakresie zagranicz- 
nej polityki handlowej, odnośnie 
do spraw przemysłu tekstylnero. 
ze stromy przemysłowców podnie 
siono przedewszystkiem 

„nadmierna drożyzne tarvt kolejo- 
wych w Czechosławacii. 

przez którą prowadzą nasze dro- 
gi eksportowe, oraz 

pewne niedogodności, wynikające 
z traktatu handlowego z FrFancia, 
który stawia przemysł łódzki w 
(trudniejszych warunkach, niż nn. 

przemysł czeski, 

W dalszym ciągu przemysłow- 
uwagę p. mimistra 
przemysłu i handlu na utrudnienia, 
jakie napotyka eksport do Jugo- 
sławji. Utrudnienia te dotyczą 
głównie t. zw. świadectw pocho- 


chęć zapoznanła się bezpośrednie | łódzkiego. Przemysłowcy dobrze , dzenie, że prawo głosu mają ci | dzenia. 
na miejscu z warunkami płacy i| wiedzieli, że zbyt wewnętrzny to-, którzy ukończył 21 rok, podczas|Przemysłowcy proszą, by rząd 


pracy w przemyśle łódzkim 
| naoczne stwierdzenie stanu w | produkcji, 
przemyśle. Wobec tego oczekuje Wracając do sprawy kredytów. 
wyjaśnień od przedstawicieli ro-,mmówca stwierdził, że aczkolwiek 
botników, związek klasowy nie uważa kre- 

Pierwszy głos zabrał p. Kazi- |dytów za dźwignię przemysłu to 
mierczak, który oświadczył, iż jednak rząd winien kredyty roz- 
najważniejszem żądaniem robotni- | dzielać równomiernie, w zależno- 
ków jest zupełne uruchomienie ta- ści od produkcji bez specjalnych 

bryk. przywilejów. 

W dzisiejszych warimkach byt ro-j Jednak nie tędy droga do zwał- 
botniika nie jest zapewniony i nie | czania obecnego kryzysu, którego 
jest on w stanie ułożyć swego bud, Zło tkwi w szałełącej orgii dro- 
żetu. | żyźnianej, 


Rząd powinien przyjść z pomocą, *tÓT% W Pierwszym rzędzie nale- | ną stanowisku niedopuszczania do | 
ży zwalczyć. W przeciwnym ra-! 


przemysłowi, udzielając mu kre-j ©: s 
i, | zie nic kryzysu nie zmniejszy, ami 


| przemysłu nie uleczy. 
chomienia fabryk. Pozatem przemysłowcy nie prze” 

Pozatem winien się rząd zakrząt-|Strzegala ustawowego wypowie- 
nać przy ustawie o tbezpieczeniu| zenia dwutygodniowego pracy 
wypadków przy pracy, gdyż do- robotnikom, 
tychczas obowiązująca ustawa z| wypowiadając ją na 7 dni į prze- 
czasów moskiewskich zdawna po- | dłużając to wypowiedzenie w ter- 
została w tyle za wymogami ży-| minach 7-io dniowych. 
cia współczesnego, W ten sam sposób nie uregulo” 

Nawiązując do cofnięcia wybo-| wana jest dotychczas sprawa ur- 
rów do kasy chorych, mówca) lopów wobec różnorodnego inter- 
stwierdzą, tż zarządzenie to było| pretowamia odnośnej ustawy. 
bezprawne i wywołane.zostało! P. Kałużyński domagał się w 
względami natury politycznej. —| końcu unormowania sprawy regit- 
Wkońcu mówca oświadczy, iż parea zaprotestował przeciw* 


Í borcy na 20 lat. 

Dwutygodniowe wymawianie pra 
cy winno być bezwzględnie prze- 
strzegane 
iw tym celu inspektor pracy © 
trzyma egzekutywę, aby przemy- 

słowcy mie obchodzili ustawy. 
Co do samego kryzysu, to $y- 

| tuacja jest poważna, 

i minister postara się wpłynąć na 

, przemysłowców, aby fabryki uru- 

| chomili całkowicie, 

| W sprawie kredytów, będzie stał 


nadużyć w tym względzie, 

| Żądanie podwyższenia minimum 
|zarobków o 99 proc. ustępuje w 
[pierwszym rzędzie sprawie cał- 
|kowitego uruchomienia fabryk 
| lecz i ya kwestia będzie przedmio- 
| tem obrad z przemysłowcami. 

| Co do ustawy o nieszozęśli- 
| wych wypadkach, to po porozu- 
mieniu się odmośnych ministrów: 
|wmiosek przedłożony zostanie na 
plenum sejmu. 

Minister obiecał wreszcie, że po 
konferencjach z przemysłowcami 
„konfemrować będzie jeszcze raz 
lz poszczególnymi związkami za- 
wodowymi. 


POSTULATY PRZEMYSŁOWCÓW ŁÓDZKICH. 


O godz. 6 wieczorem ministro- 


wych i kredytowych. Peprezen- 
towanv był ma konferencji zw. 
przemysłu wiókienniczego w pań- 


dyrektora departa- 


mysłu przedstawią swe dezyde- | W sprawie kredytu dyskontowe- 
raty odnośnie do spraw dewizo- | go w P, K. 


K. P. przemysłowcy 
| wypowiedzieli sie przeciwko re- 
j dukcji tych kredvtów. 

50 w ostatnich czasach nastapilo, 


łudniu, około godz. 6-ej, obaj ministrowie | cjelammi wszystkich związków. gru | stwie potskiem w osobach dr. Bar wskazując na poważme trudności 


udzielać będą w gmachu wojewódzkim |pwiących w sobie przemysl włó- |cińskiego. nb. Grohmana, 
kienniczy okręgu łódzkiego. 


andjencji. 


kd Q + 


Kern- 
|bauma. Cieyera 1 Pozmafńskiego, 


Konferencja ta stanowiła wstęp | krajowy zw. przem. włók. w oso- 


Pan minister pracy I opieki społecznej Ina, informacvina naradę przed kon ¡bie p. Pawłowskiego. zw. farbiarń 
Smulski zwiedził szereg tłabryk włókien- | ferencia. kfóra sie odbedzie w So- ji wykończalń oraz przemysłowcy 


nłczych. We wszyskich fabrykach zwra- botę w Warszawie. 
czli się do ministra robotnicy, przedsta- | ministra slkarbiL 


w obecności {z Tomaszowa. 
oraz ministrat W przebiegu konferencji p. mit. 


wiając mu swe skargi 1 okazując ksłą- | przemysłu i handlu i ministra pra- | Szydłowski wvshuchał opinii prze 


teczki robotnicze z wypisanemi cyframi 
tygodniowego zarobku. 


| przedstaw. wszystkich zalęzj prze | sprawachż 


i 


cv į opiekj spolecznej, a gdzieimysłowców w  mastębujących 


> 
a 


| mrzy mobilizowaniu gotóéwkk: D0- 
trzebej ma wyplaty swmłaszezą w 
okresie. który nastąpił pa obecnej 
podwyżce zarobków. i oświadczy 
li. że 

w obecnym momencie przemysł 
włókienniczy łódzki możę — bez 


dn sprzedaży gotówkowej. 
W sprawie polityki eksportowej 


warów jest niemożliwy dla całeji gdy ustawa określiła wiek wy-| POCZYnIł odpowiednie kroki, które- 


by przyczyniły się do tego, by Jus 
goslawja uznawała Świadectwa 
pochodzenia, wydawane przez 
władze państwowe polskie, a nia 
żądała legalizowania ich w swych 
konsulatach. 

Brak traktatu z Grecją również u- 
ważany jest przez przemysłow- 
ców za niedogodny dla rozwoju 
eksportu towarów łódzikich. 

Po wysłuchaniu życzeń prze- 
mysłowców, zabrał głos minister 
przetnysłu ; handlu Szydłowski ł 
oświadczył, że 
rząd zrewiduje w najbliższych 
| dniach swą polityke kredytowa, 
zwłaszcza w odniesieniu do prze- 
mn słu łódzkiego. 

Dążeniem rządu będzie 
"równomierny rozdział kredytu re- 
dyskontowczo w P.K.K.P.. na wa- 
runkach które uchronią P.K.K.P. 
od strat, spowodowanych dewa- 
luacją marki polskiej, a od prze- 
mysłowców, którzy bedą korzy- 
stać z kredytu redyskontowego, 
rząd będzie wyntagał utrzymania 

fabryk w pełnym ruchu, 

Odnośnie do ułatwień eksporto- 
wych, ministerstwo przemysłu | 
handlu, uważając eksport za pod- 
stawowy czynnik w rozwiązaniu 
problemu łódzkiego. poprze odno- 
śne życzenia przemysłowców. 

Wkońcu minister Szydłowski 
oświadczył, że 
postulaty przemysłowców beda 
rozważane szczegółowo w sobotę 

na konferencji w ministerstwie 

skarbu. 

W końcu konferencii 
pracy i opieki społecznej 
zwrócił sie do przemysł. » ape- 
lem, by wobec nadchodzących 
pertraktacji z robotnikami w spra” 
wto regulacji zarobków, zacho- 
wali daleko postmietąa życzliwość 
| zrozumienie rzeczywiście cież- 
Kiel ekonomicznej sytuacji robot 

ników. 

Ponadto apelował minister Smul 
foki o skasowanie: w miare moż- 
mości. isinielącej redukcji pracy 
wskazując na to, że 
nie może być mowy o zwieksze 
rohotniko. 


| 


mimister 
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WALRA 
2 LICHWĄ. 


(b) Webec tego, iż ostatnio kupcy nie 
przestrzegają przepsów o obowiązku tt- 
jawrlania cen na wszystkich artykułach, 
lub też przy pewnych przedmiotach kła- 
dą kartki z napisem „obstahinek*, referat 
walki z lichwą postanowił ukrócić machi 
uację tych panów. 

Oddział lotny referatu pod kierowni- 
ctwem dr. Grabowskiego dokomał rowi- 
zi w całym szeregu sklepów, w których 


ciy 


nie przestrzegano przepisów o zwalcza-|z wnioskiem o wyasygnowanie |przecietny robotnik zarabiać be- 
niu lichwy i spisał cały szereg protoku-| pół miljarda mk. na rzecz ofiar; 


lów. 

Doraźnie skazani został za brak cen 
w oknach Wilhelm Szyfman, sklep ga- 
lamteryżny (Dzielna 4) 1 miesiąc bez- 
względnego aresztu i milijon mk. grzyw- 
ny, Hyld Szeniinkiel, sklep galanteryjny 
(Piotrkowska 44) 2 miesiące bezwzzlęd- 
nego aresztu I miłjon marek grzywny. 
Abram Lewin, sklep manufaktury (Piotr 
kowska 46) 1 miesiąc aresztu | miljon 
marek grzywny, lzaak Goszczewski 
(Zielona 1) miestąc aresztu 1 miljon mk. 

Referat walki s Kchrwą postanowił co 
dzień dokonywać podobnych „oględzim*, 
szczególnie w sklepach galamteryjnych 
t u szewców ma głównych uliczch I win- 
mi karam będą z całą surowością, 

. $ * 


Referat walki z łichwą przy Komisar- 
lacie rządu pociągnął do odpowiedzłal- 
ności cały szereg kupców mleka za sprze 
daż tego artykułu po cenach lichwiar- 
skich. Protokuły w tej sprawie przesła- 
ne zostały do sadu dla Hchwiarzy. 

Publiczności przypomina się, że cena 
lira mleka me powinna przekraczać 17 
tys, mk., a wprost od udoju 21 tys. mk. 
i o wszelkich wykroczeniach należy za- 


wiadamiać majbliższy postarumek policji, | 


lub wprost referat walki z lichwą. 
« A z 
W lokalu komisarjatu rządu odbyło się 


walne zgromadzenie komitetu społeczne- mie mogła pomieścić wszystkich 


ro spożywców do walki z drożyzną. 


Na prezesa zarządu wybrano dyrek-|nie tygodniowe w związku. z ilecz nie przyłączy sie jedynie dla | 
tora wydziału handlowego p. Lauterba- wszczętą akcją ekonomiczną. ; 


cha. Zarząd „Samopomocy“ zwrócił się 


ĉo macistratu z prośbą o subsydjum, aby | posiedzenia komisi parytesowei. 


mieć możność rozpoczęcia energicznej 
waiki z paskarstwem. 
= 


s + 


Na wczorajszem posiedzeniu referatu 
walki z kchwą skazami zostali za niesto- 
sowamle się do przemisów ò zwałczaniu 


lichwy: Chaim Sinolecki (Dolna 33) na|zwykłego do minimum, określone | 
tydzień aresztu i pół miliona mk. grzyw | Z0 przez komisie. to przemysłow= |charakter polityczny. gdyż 
ny. Ch. Najman (Północna 6) 1 Sala Bu-|Cyv wyznaczyli 


GŁOS.FPOTSKRYI 


+. 


Groźny ferment wśród włókniarzy. 


Zebranie delegatów fabrycznych związku klasowego. 


Pod wrażeniem obliczeń komi- 
si drożyźmianej į nowej akcji eko- 
nomicznej odbyło się w sali o. k. 
z. z. zebranie delegatów fabrycz- ne ostatniego tygodnia. 
nych.ę j Sprzeciwił się temu główny u- 

Jako referent wystąpił p. Katu- rząd statystyczny, wobec czego} Związek „Praca“ zwrócił się w 
Żyński, który w komumikatach 0- |przedstawiciele robotników pro- itej sprawie do klasowego z zany- 
świadczył, jż swego czasu frakcja | tokułu nie podpisali. Wliczając już | taniem o owinię w tei sprawie 1 
PPS wystapiła w radzie miejskiej | otrzymane 92,12 proc. oświadczył. iż 
gotów jest również przystapić do 
dzie z dniem 15 b. m. 361.445 mk. bezrobocia © unormowanie plac. 


a dziennie, p rela mintstrć ferent 
wniosek ten odrzuciła i sprawę | W dyskust nad ta sprawą dele-| £O wizycie ministrów releret 
wiele sie nie spodziewa, gdyż 


przekazała wydziałowi opieki spo |xzaci wskazywali. iż A 
lecznej. wobec czego należy zwra | zarobek ten iest nłewvstarczałący | 7? konferenci 1 grzecznych 
cać się z nazwiskami poszkodowa |i że należy wszczać akcie ekono- |ST1y rzad nic „działać mie może. 
nych do tego wydziału. | miczna. chociażby miało dojść da |. W gyskusii mad ta sprawą 

W dalszym ciągu mówca | straj. delegaci oświadczył. iż robotnicy 
omawiał głośna sprawe zamyka- | W sprawie nowei akcji glos za- | W fabrykach "ctowi sa przysta- 
nla związków klasowych w War- | brał p. Kałużyński, zazmaczając, jź | PIĆ do strajku. o ile zaidzie ku te- 

szawie, rzeczą jest pewna. że po każdej! mu potrzeba. 
oraz masowe aresztowania dele- |podwyżce zarobki robotników się! W konkluzji przyjęto rezolucję 
gatów robotniczych co miało miej | zmniejszają, wobec czego j następującej treści: 
sce w Ozorkowie (48 delegatów), |zarząd główny zażądał od prze-| , „Zebranie delegatów przyimuje 
Kaliszu 1 Łodzi. mysłowców dodatkowego pod. |do wiadomości sprawozdanie za- 
Ogółem. jak wiadomo, aresztowa | wyższenia zarobków o 59 proc. jTzadu głównego z poczynionych 
mo 200 osób. Sprawa tą zaiela Się centralna | kroków w sprawie zmiany umo- 

Zarząd główny Stoi na stanowi- | komisja związków zawodowych. | wy lipcowej. t. j. 
sku, że zamknięcie związków kla- | Jeszcze w tym tygodniu roz- | aby płaca robotnika podwórzowe. 
sowyvch jest bezprawiem, a co daistrzygnie się sposób walki į nie | £a byla podniesiona ^n wysokości 
aresztowań, to jest wykluczony straik ogólny w | minimum, ustalone 4 -zez komi- 
zarzad główny zwrócił sie do ko- | caiym kram. sie statysty « ia. 
ła poselskiego PPS celem inter-| O ile tylko nade'dzie wezwanie | oraz postanawia poprzeć zarząd 
wencii w ministerstwie spraw we- | z centralnej homisi, staną fabry- główny strałkiem, o ile zajdzie 

wnętrznych. ki. zamrze praca potrzeba. 

P. Danielewicz złożył sprawo- {robotnicy vukaża rządowi. iż grat] Zebranie domaga sie również 
¿zdanie z ostatniego posiedzenia ko | z ich cierni'wościa nie wolno kategorycznie, aby konferencia z 
misii do badania wzrostu kosztów | Z dniem. sażdvm zwiększa sie | przemysłowcami w tel sprawie od 
jutrzymania. Mówca wskazywał „ilość miliarderów, składów manu- | była sie jeszcze w bieżącym ty- 
iż konferencja była burzliwa, gdyż fakturowy.h į banków. a równo- igodniu, (bip) 


wicieli robotników, aby przy obli- | większy głód cierpi robotnik i 

czeniąch brano pod uwage drożyz iedvnie strajk powszechny może 

zmusić zainteresowanych do po- 
prawy bytu robotnika, 


Gómego Rynku. Rada miejska 


Zebranie delegatów związku „Praca. 


Sala zwiazku polskiego „Praca” | uruchomienie fabryk na 6 dni w robotnicy winni być g0tow} do 
tygodniu ł mormowanie zarob-. strajku. gdyż w inny srosób nic 
ków według miernika złotego. nie osiagna, 
P. Bernasiak. który brał udział 
jw delegaci, wysłanei do Warsza 
i | wy. złożył sprawozdanie z bezce- 
Nastepnie przemawiał fp. Kul- |lowośct swej podróży, jak rów- 
na której protokułu robotnicy nie |czyński. którego zdaniem nież bezskutecznych starań im- 
podpisali wobec nieuwzegłednienia ;należy wycofać żądanie 99 proc. |iych delezacji, które niepotrzeb- 
ich żadań o zmianę metody obli- |podwvżki i zmienić łe na 120. |nie traciły czas na rozmowy z mi- 
czania, (gdyż tvle wynosi obecna różnica |nistrami { celu żadnego nie osią- 
Co do akcji. mającej na celu pod j wiedzy rzeczywista potrzeba ro- | £nęły. 
wyższenie zarobków robotnika | botanika. a obecnemi płacami. Poprzednia włzyta ministrów 
Zamierzony straik musi mieć. odłożona została jedynie dlatego, 
iż rząd nie był pewien wyników 
na ;bedzie miał na celu przeciwdzia- | głosowania nad votum ufności dla 


delegatów. przybyłych na zebra- 


walki przeciwko obecnemu rzą- 
P. Kazimierczak zdał relacie z i dowi. 


posiedzenie 


tersznyt (Wolborska 4) po 3 dni aresztu|Drzyszty tydzień, na którem oma- 'łanja zakusem rządu w stosunku |niego. 


i milion marek grzywny, Władysław Ja-| wiane będzie żądanie podwyższe- | do achrony lokatorów. sprawy ur j 


bloński (Miisza 25), Moszek Leszczyński 
(Piotrkowska 26) I Judka Romkier (Pół- 
nocna 21) po miljonie mk. grzywny. 
a a * 

| Sąd dla spraw 6 lichwę skazaf w dal- 
kzym ciągu piekarzy: Mordkę Klajmama 
(Zielory Rynek 10), Edmunda Pokranda 
(Qubernatorska 23) i Jerzego Suwalskie- 
go (Radwańska 35) na miesiąc aresztu 
4 miljon mk. grzywny, Fryderyka Bajera 
(Pabjanńcka 67), Ignacego Sawickiego 
(Pabjanlcka 35), Alberta Hendełsmana 
(Karołewska 14), Romana Kreczkowskie- 
go (Janiny 4), Artura Lanchofa (Radwań- 
ska 38) 1 Hugona Merkerta po 2 tygod- 
nie aresztu I miljon mk. grzywmy, oraz 
Antonine Kruszyńską (Kątna 56) na ty- 
dzień aresztu ! miljon mk. grzywny. 


Mięso znów drożeje 


(b) W dniu wczorajszym do re- 
feratu walki z lichwą zgłosiła sle 
delegacja rzeźników z prośbą © 
podwyższenie cen wieprzowiny, 
tłuszczów 1 wędlłn, motywując 


to tem, że handlarze pobierają już] (yy Jedynie 


150 tys. mk, za kig, żywej wagi. 


wędlin i tłuszczów o 20 proc. 
Wobec ciągłych wizyt rzeźni- 


ków w referacie walki z llchwąj Przedstawiciele związku klasowego do blu I pluszu rózgowym o 35 proc. 


krążą po mieście pogłoski. jakoby 
trzedstawiciel rzeźników miał być 
przydzielony do referatu walki z 
fichwą, aby ukrócić procedurę cią- 
glych podwyżek. 


Podwyższenie cennika 
iryziarskiego. 


(b) Z dniem 17 b. m. pracownkcy try. | Obowiązku zgłaszania zapasów ar 


tierscy otrzymal 100 proc. podwyżki I 
W ten sam sposób podwyższono cennik. 

Golenie kosztuje obecnie 40 tys, mk., 
t strzyżenie 80 tys, mk, | 


Po dyskusjł, podczas którei 

i |lopów, dotychczas nio załatwio- | wszyscy delegaci przemawiali za 
Co do projektowanego przez ko „tel. oraz zabezpieczenie inwali- strajkiem, 

misję centralną strajku protesta- :dów i bezrobotnych. przyjeto rezolucię. uchwałaijacą 

'©yinego, to „Praca“ przystąpi doj Zdaniem mówcy nie można t- | 

niego, o ile będzie miał na celu je- |czyć na rezultat konferencji zi chwili na wezwanie zarzadu 

dynie względy ekonomiczne, jak | przemysłowcami £ związku: 


Postulaty pracowników kolejowych. 


(b) Onegdaj związek kolejarzy |żyzny. zapomogi zimowej. odbiera | 
przesłał posłom i senatorom rezo- | nia biletów zniżkowych. wypłaca. | 
lucję z ostatniego zebrania treŚci |nie proc. dziennie płatnym na rów ` 
następułącej: ni z etatowymi zgóry przeskere- 


nią wszystkich płac o 99 proc- 


Zważywszy wszystko i po dy- 


rzad. seim i senat, że o ile pOOwyvż- 


į działalności na terenie sejmu W 0- ‘nych i tedon stopień zeodnie Z üsta | łatwione dila pracowników, zebra- 
bronie koleiarzy |} wviaśnień w Wwa. tnundurowania wszystkich } nie solidarvzuie sie ogólnie 7 p0- 
sorawie uposażenia pracowników, ! wydania odzieży ciepłej pracowni stulatami centrainogo 
emerytury pracowników byłej ko- kom na rampach. warsztatach. 
lei fabryczno-tódzkiej, którzy nie. składach opału | wartownikom, od 
przepracowali pieciu lat na P.K.P., szkodowania 7a kalectwo tym, któ , 
la jednak zostali wyrzuceni bez e- rzy zostali zwolnieni bez żadnych ST?TKami stojącymi im do dyspo- 
merytury, wpisów szkolnych dro- odszkodowań. zycji. 


>. 
O unormowanie płac w fabrykach pluszu. 


w przemyśle pluszowym | magal słę, aby podstawowa płaca była Przemysłowcy wysunęli jako podstawę 


dotychczas niema ścisłej umowy, wobec dzienna według zarobków tkacza korto- płacy tkacza kortow. pens, 30 pr. więcej | 
Dr, Grabowski zgodził się na|czego w płacach w tym przemyśle pa- | wego, a akordowe stawi byłyby 080 na bawełnie, na wełule o 40 proc. | naj 
podwyższenie cen wieprzowiny. |""12 wielka rozbieżność, 


proc. wyższe od dniówkowych. |ledwabłu do 50 proc. więcej. 

W związku z tem odbyła stę kouferen | Płaca wima wynosić 313 tys. w akor- |  Komlerencja do skutku nie doszła I zwo 
cja w krajowym związku przemystu włó : dzie, na pluszu, bawełnianym o 25 proc. łana zostanie powtórna konferencja, na 
kienniczego. wyższa, na wełnie 30 proc., a na ledwa- , której płace w przemyśle płtszowym zo 
staną wreszcie uregulowane 


NY zk A e 0 wwo 


Spis artykułów żywnościowych i odzieży 


(b) Jak się dowiadujemy z wia- | nym. Jak wynika z zarządzenia o-| dzenia, czy w danym wypadku 
rogodnego źródła w najbliższych | POWIązek ten dotyczyć będzie | ma miejsce magazynowanie towa. 


dniach ukaże się rozporządzenie o przeważnie producentów, którzy rów. W razi ; x 
J oodiky RSW. kopca A id xe ie AE 
będą musieli zawiadamiać władze, | "a zarządzen z pezowienie ga: 
rę do trzech miesięcy więzienia, 


Rozporządzenie to ma na celu 
wysoką grzywnę i konfiskatę za- 
magazynowanych towarów, 


| 


tykułów żywnościowych į odzie- 


ży przez handlujących kupców il utrzymanie kontroli nad zapasami 
rolników władzom administracyj:| u kupców „w gelu możności stwier 


skusił ogólne zebranie uprzędza | 


5 


ma 


Cukier drożeje 


Wobec powyższego, poczynając o 
dnia 15 październia akcyzy od cukru 
oraz nowej kalkulaci ceny cukru wę 


frankach szwajcarskich, równych złote: 


nie chclano uznać żadań przedsta» cześnie z aniem każdym coraz je polskiemu, cena cukru z przydziałów 


przeznaczonych wydzłałom aprowizacyi* 
„nym miast, oraz ogólnokrajowym związ= 
'kom spółdzielczym, wynosić będzie praw 
|dopedohbnie okoła 130 — 140 tys. marek 
za klgr. 

Podwyżka więc wynosi około 200 
procent cen dotychczasowych. Ostate- 
czne obliczenia nle zostały jeszcze dokos 
nane, w każdym razle ogłoszone zosta: 
ną niebawem, 


Łódź nie otrzymuje 
węgla. 


(b) W związku ze strajkiem w kopał. 
| niach dąbrowieckich I na Śląsku wstrzy« 
| mtane zostały transporty węgla dla Łodzi 
jzarówno z przydziału rządowego jak ł 

zakupionego pryw otule, 

Z tego też powodit wydział handlowy 
| przy magistracie wstrzymał w dniu wczo 
jaiszym sprzedaż węgla osobom orywat 
inym į przydziela go jedynie instytucjom 
i spolecziym, dobroczynnym i użytęcz= 
| aości publicznej. 


0 hysienę wpiekarniach 


(b) Przed niedawnym czasem wydział 
zdrowotności publicznej przy magistracie 
wydał specjalne zarządzenie co do hy- 
gieny w piekarriach. 

Piekarze jednak lekceważą sobie 
wszelkie przepisy, czego dowodem jest 
choćby fakt, że oba związki piekarzy 
i zwróciły się do radrych robotniczych» 
aby sprawę hygjeny w piekarniach po- 
ruszyć na posiedzeniu rady miejskiej ce- 
lem wprowadzenia w życie wydanych 
swego czasu przepisów, 


Budowa domu ludowego 
GUFOGZONA. 


(b) Swego czasu magistrat zawarł ti- 
mowę z architektem Stifelmanem w War 
szawie w sprawie dokonania planów btt= 
dowy domu ludowego w Łodzi. 

Sprawa ta była przedmiotem obrad na 
ostatniem posiedzenłu komisji do spraw 
ozóbrych, przyczem ławnik Fołkterski po 
pierał wniosek magistratu, aby umowę z 
architektem Stiłelmanem zerwać, gdyż 
według lego płanu budowa ta byłaby 
kosztowna. 

Przeciw temu wnioskow wystąpił rad 
ni Rżewski I Rapalski, którzy wskazałi 
że zerwanie umowy pociągnie za sobą 
kosztowny proces, a budowa domu tu- 


| dowego odwleczona zostanie w nieskoń 


czoność. 
Jednak wniosek ławnika Folkierskieza 
o zanulowanie umowy przeszedł więk- 


przystapienie do straiku w każdej | szością jednego głosu, 


zamenhof- Konarski 


| Niewiadomski -Lynarski 


„Uliczne awantury. 


Na ostatniem posiedzeniu komisji ra- 
dzieckiej do spraw ogólnych radna Przed 
pełska i r. Wolczyński złożyli wniosek, 


| aby z okazji rocznicy ustanowienła ko- 
gowani i tant Sze sprawy nie będą pomyślnie za- | misji edukacyjnej 
AAA r argiria = a EC O R | Zamenhofa na Konarskiego . 


| Przeciw wnioskowi wystąpił radni dr, 


przemianować ulicę 


Szwajz, Rżewski i Blałer, którzy wska: 


dnt ; komitetu |zywali, iż dopatrują się we wniosku in- 
pracowników państwowych i £0-; trygi, że wnioskodawcom nie należy zit 


towe iest na wezwanie odeprzeć | pełnie na uczczeniu komisji edukacyinej, 
| lecz jedynie chcą zmienić decyzię 


po- 
przednlej rady, którą ul. Rozwadowską 
nazwała Zamenhoia. 

Tłomaczono wułoskodawcom, iż w je- 
zyku esperanto wychodz) nawet kikas 
dziesłąt czasopism rozmaitych partji ka= 
tolickich, a podczas zjazdu esperanuty= 
stów w Rrzymie papież przesłał złazdo- 
wi swe błogosławieństwo. Zamenhof był 
obywatelem Rzeczypospolitej Polskiej i 
lekceważyć go nie można, a nazwą Ko- 
narskiego można mianować ullcę Zieloną 

W dyskusji nad tą sprawą zabrał głos 
prezydent Cynarski, który wskazał, że 
przemianowanie ulicy nle powinno ubli- 
ża% mniejszościom że równieć źle uczynił 
poprzedni magistrat, mianując ul. Dziel- 
na ul, Prezydenta Narutowicza, gdyż tak 
samo przy innej większości w radzie 
możnaby bylo również nazwać inną uli— 
ul. Niewiadomskiego. To samo dotyczy 
Piłsudskiego, którego zasługi nie wszy» 
scy uznają, a jednak magistrat poprzedni 
nazwał jego imlenlem szkołę powszech= 
ną przy ul, Zagajnłkowej i gimnazjum 
przy ul. Słenkiewicza. 

Rozpętała się burza i większość komil- 
sji potępiła rozumowanie p. prezydeńta, 
które nie zgadza się z etyką człowieka. 

Wkońcu postanewiono sprawę tę od- 

roczyć do następnego posiedzenia. (big 


TeatrMiejski 


„Ten, którego biją 
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EASAN ŚDRE 


Dzisiejsza pogoda. 


Komunikat państwowego  iusty- 
tutu meteorologicznego. 
Prandonndobny przebleg pogody w 

dniu dzislejszym. 

Pochmurno 1 mzlisto, miejscowe prze- 
laśnienia się nieba mogą spowodować 
orzymrozki nocne, słabe wiatry miej- 
soowe. 


Państwowy podatek dochodowy, 


Tytułem państwowego podatku docho- 
dowego za r. 1922 oraz l-ej raty tegoż 
podatku za rok 1923 wpłynęło do kasy 
tniejskiej po dzień 1 października r. b. 
ogółem mk. 9.820.573.613.94 fem.; tytu- 
łem zaś odsętek za zwłokę marek 
1.728,036.171—razem mk. 11.548.609,784,94 

Z sumy tej wpłaciła kasa miejska do 
kasy skarbowej w Łodzi po dzień 1-go 
października r. b. mkp. 11.391,697.868,94 
fean., tak, że w chwili obecnej samorząd 
lódzki nie jest nic winien skarbowi pań- 
stwa z tytułu podatku dochodowego. 


Przesyłki wartościowe beda 
awizowane. 


(b) Władze rzadowe wydały zarzą- 
dzenie w sprawie awizowanmia przesyłek 
wartościowych. 

Zgodnie z zarządzeniem, awizowamiu 
podlegalą zasadniczo listy wartościowe, 
oraz paczki | workowniki, których war- 


tość równa się lub przekracza 50 miljo- ! 


nów marek, tudzież worki zbiorowe lub 
pieniężne, zawierające przesyłki, któ- 
rych łączna wartość równa się lub prze- 
kracza 100 milionów marek. W zależnoś 
ci od warunków bezpieczeństwa dyrek- 
cja pócztowa będzie obniżać podaną ska 
lẹ wartości, szczególnie przy przesył- 
kach z zawartością pieniężną, 


W sprawie urlopów rolnych dla 
wojskowych. 


(b) Władze wojskowe zezwoliły na 
przychylne I indywidualne traktowanie 
próśb szeregowych, stałych mieszkań- 
ców okolic górskich, gdzie ukończenie 
żniw przypada na koniec października, 

Szerezowi c! korzystać bedą z bez- 
płatnego urlopu. 


Dvżury pielegniarzy: 


(b) Sekcja pielęgniarzy przy stowarzy 
sżeniu „Linas Hacedek* zwróciła się do 
sekcji takiej na Bałutach, aby udzielano 
pomocy chorym jedynie w swoim reio- 
mie ł jedynie po okazaniu kartki od leka- 
rza lub felczera. 


Zagonki miejskie, 


Wydział gospodarczy magistratu roz- 
poczyna wydzierżawianie  zagońków 
miejskich na polesiu konstantynow skiem, 
gza opłatą roczną równą cenie 1 — 1 i pół 
korca żyta od 1 morgi. Maksymalny roz- 
miar zagonków wymosi pół morgi. Za- 
gonki mogą być wydzierżawiane tylko 
miezamożnej ludn robotniczej, przy- 
czem dzierżawcy muszą dawać gwaran- 
cie należytej uprawy zagonków, W spra 
wach dzierżawy zaronków należy zwra- 
cać się po bliższe informacje do leśnicze 
go miejskiego, p. Gogolewskiego, przy 
zaje Komstantymowskiej („Leśniczów= 

a“). 


Mieiskia ognisko dla rzemieślni- 
ków. 


W celu pogłębienia wiadomości ogól- 
nych oraz wiedzy fachowej wśród wy- 
chowańców szkół zawodowych, wydział 
oświaty ł kultury w najbliższym czasie 
otwiera przy szkole zawodowej t. zw. 
ognisko dla rzemieślników nr. 7. Narazie 
będą otwarte dwie klasy, Kierownictwo 
ogniska spoczywać będzie w rękach 0.0. 
selezjanów. 


Teatr miejski. 


„GLOS POLSKIT 


SKładajcie otiary 


„Ten, którego bija po twarzy“ —|NA Węgiel dla „ognisk'|o zdrowie robotnika 


Sztuka w 4 aktach E7 Andreijewa. 
Reżyserował Kosiński. 

Dwa oblicza posiada sztuka Andrejewa: 
gminne | symboliczne, 

Człowiek, zdradzony przez żonę | oszu 
kany przez serdecznego przyjaciela chce 
zginąć dla śwłata, a Jednak na tym świe- 
cie, który go tak skrzywdził, mścić się 
nieubłaganie. Przypadek czyni zeń clow 
na, który na arenie cyrku płekącą saty- 
ra, rzucaną w twarz znienawidzonej ga- 
wiedzi, której na imię społeczeństwo, za- 
spakaja swą żądzę zemsty, Ale spotyka 
wśród cyrkówek dziewczynę niewinną, 
czystą, która budzi w jego zbolałem ser 
tu uczucie miłości, Miłość ta jest tak sil- 
na, że prowadzi do otrucia ukochanej I 
samobójstwa, gdy nmleubłagany los ma 
ją od niego oderwać I oddać na wieki in- 
nemu, 

Napozór mogłoby się wydawać, że to 
lest wszystko. 

Ale trudno choćby przez chwilę przy- 
puścić, że Andrejew chciał stworzyć sen 
tymentalny melodramat dla jakiegoś tea- 
tru przedmieścia. Zresztą baczne ucho 
raz po raz podchwytuje tajemnicze zda» 
nia, które każą szukać i widzieć w tej 
całej cyrkowej hecy symbol o istotnej 
głębł 

Oto człowiek, który w życiu realnem 
nie znalazł czysteł prawdy, idzie jej szu 
kać w świat maski, błazeństwa | pstro- 
katcj ułudy, I tam ją znajduje. Życie bo- 
wiem jest jednym wielkim, aż do lez roz 


śmie załącym paradoksem. Ale prawda 


jost rzeczą względną. Przewrotne, gan 
| zreny, pełne życie czyha na nią, chce 
ją wciągnąć w orbitę swego błędnego ko 
'ła, zbrukać I pohańbić. Ten, którego 
wszędzie | zawsze, w świecie realnym | 
| w świecie ułudy, życie niemiłosiernie bł- 
je po twarzy, buntuje słę | w tytanicznym 
wysiłku chce znaleziony wreszcie Ideał 
uchronić od zbeszczeszczenia, chce go 
unieśmiertelmć, A uczyniwszy to I uwa- 
żając misję swą za skończoną, przerywa 
swą doczesną wędrówkę. Ale gangrena 
dąży za unieśmniertelnionym ideałem w 
zaświaty, Tam rozpocznie się nowa wal 
ka o duszę Consuelli, o ów ideat praw- 
dy, jako dziecko natwnej |; prostej, Kto 
zwycięży? Nam, śmiertelnym, nie dane 
jest rozstrzygnięcie tej tajemnicy od- 
wiecznej, 

Reżyser, który się decyduje wystawić 
|tragedję Andrejewa, musi słę przedew- 
| szystklem zdecydować: melodramat, czy 


| baśń symboliczna. Przy pomieszaniu tych 
| pojęć powstale bigos, którego ani odtwo- 
rzyć, ani zrozumieć nie można, 
Tak się, niestety, stało u nas. Jedynie 
p. Komorowski, jako symbol owej gan- 
|greny śwłata realnego, przeprowadził 
doskonale | konsekwentnie postać ba- 
rona, Was. 
LJ s a 


Dziś po raz trzeci „Ten, którego biją 
po twarzy" L. Andrejewa, 

Jutro popołudniu po cenach zmiżonych 
dla młodzieży — „Fantazy” Słowackie- 
go z p. Halską w roli hr. Idaljt. 


Jutro wieczorem premiera oryginalnej 
komedii Stefana Kiedrzyńskiego p. t „Ja 
koś to będzie”, 


Teatr popularny, 


Dziś, w piatek, 19 b. m. o godz. 8.15 

|wiecz. komedia M. Bałuckiego w 3-ch 
iakt. p. t „Grube ryby“. 
W sobotę z powodu zeneralnej próby 
iz 4-roaktowej sztuki p. t. „Hajduczek*, 
zapowiedziane przedstawienie popołud- 
niowe dla młodzieży nie odbędzie się. 


„Są dzieci szczęśliwe i nieszczę- 
śliwe, zdrowe I chore, dzieci, któ- 
re posiadają wszystko i które nie 


mają nic, ale niema dzieci krymi- | 


nalnych. Nawet te, które oddają do 
wiezień, są tylko ofłarami, ofiarami 
dziedziczności, otoczenła, ofiarami 


ojca alkoholika, albo matki roz- 
pustnej, ofiarami nędzy | społecznego nie 
załrowia*, 


(Z raportu opieki publicznej w Paryżu). 

Łódzki oddział „Robotniczego 
wydziału wychowania dziecka” 
wziął sobie za zadanie otoczyć 0- 
pieką dziecj skazane na zepsucie 
ulicy. Dzieci łódzkiego proletaria- 
tu żyją w okropnych warunkach. 

Ojciec i matka w pracy, miesz- 
kania nędzne i ciemme. Dziecko u- 
cieka na. ulicę. To początek wsze|- 
kiego zła. to początek niedoli dzie 
cięcej. Żeby chociaż częściowo 
przyjść dzieciom łódzkim z nomo- 
cą „Robotniczy wydział wychowa 
nia dziecka” zorganizował, w To- 
botniczych dzielnicach sześć „Og- 
misk*, w których dzieci mają za- 
pewniona opieke £ pomoc w na- 
uce. 

Zbliżająca się zima może prze- 
kreślić całą tę działalność .„Og- 
nisk", Wydział niema pieniędzy 
na zakupienie węgla. 

Czyż w przemysłowej Łodzi, 
gdzie proletaniat tworzy takie bo- 
gactwa, nie znajdą się ludzie ofiar 
n: t nie złoża 15 milionów na zaku- 
pienie wegla! 

Łódzki oddział „Rob. wydziału 
wychowania dziecka“ zdaje sobie 
| sprawę z doniosłości swojej pra- 
cy dla społeczeństwa. 

Ma więc obowiazek wezwać 
społeczeństwo do ofiarności na cel 
tak wzniosły. 

Za „Robotn, wydział wych. 
dziecka“ — oddział w Łodzi 
D, Kłuszyńska, 
Dr. St. Kopciński 


Pogofowie ofrzyma 
karefki samochodowe. 


(b) Na ostatntiem posiedzeniu rady, 
podczas omawiania wniosku o podwyż- 
szenie stawek za przewóz chorych, rad 
ay dr. Szwajg postawił wniosek, aby 
magistrat zakupił karetki samochodowe 
dla pogotowia, gdyż obecne karetki źle 
świadczą o kulturze miasta i są narzę” 
dziem tortury dla chorych. Sprawa ta 0- 
mawana była na ostainiem posiedzeniu 
komisji skarbowe-budżetowej, na któ- 
rem wnioskodawca uzasadniał swój wnio 
sek. 

Po dyskusji komisja przychyffła się do 
wniosku 4 uchwaliła węzwać magistrat 
do jaknajszybszego zakupu 2 karetek 
samochodowych dla miejskiego pogoto- 
wia ratunkowego i miejskiego. oddziału 
przewozi chorych, 


Cierpienia 
wychodźców polskich 
na wyspie Kuhie, 


Według otrzymanych ścisłych informa 
cji na wyspie Kubie znajduje stę obecnie 
| 80 polaków 4 około 400 rusinów z Mało- 
| polski Wschodniej, Z powodu tropikal- 
nych upałów oraz. okropnych warunków 
hygienicznych stan tych wychodźców 
jest godny pożałowania, W listach Jakie 
piszą do krewnych swych w kraju pro- 


warszawskiego? 


chorych m. Warszawy. Na zebranie przy 
byli wszyscy członkowie rady, z wyjąt- 
(klem komunistów, którzy w zwłązku z 
ostatnią akcją policji przeciw komunis- 
|tom, zostali zaarosztowanL Ze strony 
pracodawców przybyło 27 członków, ze 
istrony ubezpieczonych 43 członków. — 
Z głosów, oddanych przez członków= 
pracodawców 23 padło na listę nr. 3 
į (Centralny zwlązek przemysłu, górnie- 
twa, handlu I finansów), 1 głos na list 
nr. 1 (żydowska), 3 głosy zostały unie- 
ważnione. Wybranych zostało 6 kandy- 
datów z listy nr. 3 z czołowym kandy= 
datem p. Zygmuntem Sochackłim, dyrek- 
torem warszawskiego tow, akc, budowy 
parowozów. 

W kurji ubezpleczanych (pracawnl- 
ków) oddano 21 głosów, wszystkie na li- 
stę nr. 1 (pracowników chadeckich), 22 
członków (lewicowych) wstrzymało sią 
od głosowania, Przeszła zatem lista nr, 1 
z 10 kandydatami pracowników chadec- 
kich, to jest tyłu, ilu Ich zawierała lista. 

Wybranych zatem zostało ogółem 6 
kandydatów Lewlatana | 10 pracowiil- 
ków chadeków, ponieważ Jednak zarząd 
ma liczyć 18 członków, na 2 brakujących 
będą się muslały odbyć wybory uzupeł- 
niające. 

W ten sposób wybory zakończoneby 
zostały zwycięstwem ugrupowań prawl- 
cowych, a zupełną porażką partji lewico- 
wej, zdyby wynik tych wyborów był 0S- 
tateczny. W każdym razte będzie on mu. 
siał być zatwierdzony przez władzę zwie 
rzchnią, t. |. przez ministerium pracy, do 
którego, Jak słyszymy, ugrupowania lc- 
wicowe mają wnleść protest — z powo- 
| uchybleń formalnych w akcie wybor- 
czym. 


Zgon 
tragicznie postrzelonego 


20-letni Bogdan Gabler, student poll- 
techniki warszawskiej, który onegdaj zo- 
stał postrzelony przez kolegę swego Dy- 
onlzego Smoleúskiego, zmarł w szpitalu 
św. Rocha. 


—— m 


Poseł czy generał 


Posel na sejm Józet Haller, b. gene 
rat W. P, — objeżdża obecnie Amerykę 
Północną, W „Dzienniku zwlązkowym* 
z dnia 12 września b. r. w artykule wstęp 
nym „Gen. Haller jedzie do Amerykl* 
czytamy: „Z listu od Stow. Wet armji 
polskiej z Cleveland wynika jasno, że 
generat broni Józef Haller, wódz armfi 
polskiej we Francji, przybywa niebawem 
do Ameryki I to oficjalnie w charakterze 
generała, przedstawiciela Rzeczypospolł- 
tej I armji polskiej“. 

Dotąd poseł Józei Haller nie złożył 
mandatu sejmowego, wobec tego nie jest 
generałem w czynnej służbie | w takim 
charakterze nle ma prawa ollcjalnie, ani 
półoficjalnie występować, zwłaszcza Zad 
granicą. 

A do wieńca kompromitacji obecnego 
rządu Seydy — Głąblńskiego — Witosa 
należy powierzenie p. Hallerow Imanda- 
tu przedstawiciela Rzeczypospolitej I ar- 
mjł polskiej! Taki mandat ma posłużyć 
do ułatwienła roboty chienizacji Polski I 


Wieczorem pogodna komedia M. Batue |sza. aby odradzano wszystkim emigracji | zbierania dolarów na „Rozwojowe“ wy- 


iklego w 3-ch aktach p. t. „Qrube ryby”. 


do Kuby. 


i stepy. 
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O SZTUCE 


Różnica między dramatem a krytyką 


Odbyły się wybory dó zarządu Kasy ¡polega na zmianie twórczego momentu, 


W dramacie myśl staje się uczuciem, gdy 
w krytyce uczucie staje się myślą, 

Każdy krytyk wypowiada się Inaczej 
ce doledne] I tej samej sztuki. Przy- 
czyna mie leży tu jednak w Indywldual. 
ności obserwatora, leży ona w istocie 
krytyki. 


Krytyka, to ruch pomiędzy dwoma 
blegunami, jakle zaś krzywe przebiegają 
ten ruch tezo z góry nie można zupełnie 
określić. 


Poczja kończy slę tam, gdzie zaczyn> 
się tendencia. 


Gwiazdy sztuki z czasów dawniej» 
szych należały do astronomii, nasze dzi» 
slejsze gwiazdy należą do zoologii, Daw- 
niej artysta czy poeta był kometą, a 
dziś jest ptakiem wędrownym, 


Dramat i taniec są ściśle związaną 
Podczas tańca najczęściej wynikają drą 
matyczne konflikty pomiędzy uczuciem, 
a obowiązkiem 


Pomimo wszystko Ibsen pozostał do 
tychczas ojcem przyszłego dramatu, — 
Djałoz u niego staje się melodią, a zda- 
nie symfonią, gdy u naszych nawoczes: 
nych dramaturgów dochodzi najwyżej do 
arji. Ibsen rzeźbi postacie, które wyra» 
stają na symbole, gdy Claudel rzuca prze 
clwko sobłe Indzi, którzy już są symbo» 
lami. Każdy nowoczesny autor daje tys 
py obstawione abstrakcyjnemi teoriamL 


Ld 
Ekspresioniści znudzeni psychologią 


szukali duszy, ale stworzyli tylko tyg 
bezduszności To jest ich dramat, 


a 
Pomiędzy pisarzem s podtą istniej 


w gruncie rzeczy tylko różnica stopnł 
Ale który autor zna swój stopień? 


Arz. 


Lot nocny 
Chicago—Nowy Jork 


Opinfa publiczna amerykańska raina 
je stę obecnie pilnie pierwszym  loter 
nocnym, który się odbył s Chicago d4 
Nowego Jorku z dn, 26 na 27 lipca b. p 
Podróż podjęto ma samołocie JL. 4 
(Junkers Larsen), pilotował Eddie Stim 
son, wioząc jako pasażerów prezes, 
Aero Klubu w Iilinofs oraz mochaniką 
Przelot miał trwać bez zatrzymania. PH 
lot wyruszył z Chicago o północy (czat 
wschodnio-amerykański) | przestrzeń dł 
Nawego Jorku, wynoszącą 750 mil an 
zlelskich przeleciał w 8 i pôl godziny 
lecąc przeciętnie 88 mi na godzinę. Sm 
molot wyłądował na Curtiss Field, O: 
den City o godzinie 7 I pół następnez 
rana. Pełnia księżyca ulstwiała emacznił 
podróż do Clevelandu, potem Jednal 
chmury zasłoniły księżyc 1 poczyuałs/ 
od Clevelandu aż do Pensyiwalji, do któ 
rej plot dotarł fuż rano podróż adbyws 
ła się w zupełnej ciemności. 


Przelot powyższy jest naflepszym do 
wodem rozwoju amerykańskiej komuni 
kacji powietrznej, szozezólniej, iż lot 
nocne s4 tak pożądane. 


Więcej 


/ światła znaczy 
więcej 


wydajności 
pPACY:: „gł 
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Co winien był powiedzieć 
p. Rucharski? 


III. 


Następnie koniecznem jest na- 
tychmiastowe uchwalenie projektu 
ustawy, już wygotowanego, mocą 
której minister skarbu ma pełne 
prawo dysponowania całym istnie 
jacym zapasem kruszcu | walut ob 
cych, jakie w tej chwili skarb pań- 
stwa posiada. 

Posiadamy sto kilkadziesiąt mil- 
jonów franków złotych w złocie 
i fnnych metalach, oraz w walu- 
tach w P. K. K. P. Skarb ten na 
razie leży bezużyteczny. Balśmy 
się naruszyć go, ubożefiśmy z dnia 
ha dzień, groziła nam jako pańistwn 
śmierć z wycieńczenia, a chowaliś 
my ukryty skarb, którego nie miał 
odwagi nikt naruszyć. Na czas 
przejściowy sięgnąć będziemy mu- 
steli najpierw do kieszeni własnej, 
botem do kieszeni obywateli, a na- 
stępnie już, gdy pewność zyskamy 
że dzieło uwieńczone będzie rezuł- 
tatem, że z powrotem stajemy w 
rzędzie tych, którzy mogą zacią- 
gać zobowiązania, przyjdzie czas 
na pomoc obcą, na zaciągnięcie po 
życzki. Bądźmy przekonani, że o- 
trzymariy wtedy bez specjalnych 
starań į na naidogodniejszych wa- 
paras tyle, ile nam będzie potrze 

a. — 

Wyrzec się też musimy narazie 
planów stworzenia banku emisyj- 
mego |! wypuszczenia nowej walu- 
tv. Jeże!! taczka naszej skarbowoś 
cl i polityki walutowej ugrzęzła w 
błocie, to problematycznym byłby 
eksperyment pozostawienła jej tam 
į zbudowania taczki nowej. Bardzm 
łatwo bowiem nowa taczka poszła 
by również w bagno, gdyż nie na- 
mczyliśrmy się jeszcze pchać jej po 
suchej drodze. Pewniej ł praktycz 
miej — aczkolwiek źżmudniej -- 
będzie wyciągnąć dotychczasową 
taczkę z błota, potem ją obejrzeć, 
czy i o fle odpowiada naszym wa- 
runkom, a dopiero wtedy roz- 
strzygać, czy zamiany trzeba. czy 
tylko remontu. 

Jeżeli powyższe postulaty znaj. 
dą aprobatę, 


miotów ł dla uenta rynkowi, 
względnie dla dopełnienia obiegu 
do pełnei potrzebnej w naszych 
warunkach gospodarczych wyso- 
kości i wartości. Rząd przytem 
starać się będzie taką prowadzić 
politykę, by utrzymać kurs mar- 
ki na poziomie jednym i bez wa- 
hań. 

Z chwilą zaprzestania druku nie 
pokrytego stabilizacja jest faktem 
dokonanym. Od tej chwiłk minis- 
terstwo skarbu dążyć będzie do 
takiej eksploatacji źródeł podatko 
wych, któraby pozwoliła pokryć 
wszystkie wydatki, w pierwszym 
okresie sanacji.mocno uszczuplone 
i okrojone. Zaraz w pierwszych 
dniach przedłożony zostanie pro- 
jekt pożyczki przymusowej i wol- 
nej wewnętrznej. Przepisy wyko- 
nawcze tak będą skonstruowane, 
że pożyczka wpłynie w bardzo 
szybkiem tempie. — Odrzucimy 
wszelkie względy, nawet jeśliby 
przyszło łamać nam egzystencje 
ekonomiczne, zwłaszcza takie, któ 
ire powstały w okresie koniunktu- 
Iry i gospodarczo raczej szkodliwe 
są niż pożyteczne. 
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Stan rachunków Pocztowej Kasy Oszczędności w Warszawie 


Stan czynny. 
Treść 


1. Kasa 3 s 
. P, Katowice 
P. K. K. P, Warszawa 
P. K. K. P. Poznań 

. Urzędy Pocztowe 

Pap. wart. własne 

. Pap. wart. fund. emeryt. 
. Lokaty gwarancyjne 

. Nieruchomości 
10. Ruchomości 

. Zaliczki . > 
„ Wydetki budżetowe 
„ Sumy przechodnie 
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Prezes Pocztowej Kasy Oszcz 


na dzień 


Prezes Pocztow . Kasy Oszczęd 


druku państwo odzyskało bowiem 


Stabilizacja pozwoli nam nare-;cały swój autorytet gospodarczy. 


iszcie operować cyframi stałymi i 
pozwoli nam rozpocząć prace nad 
ułożeniem budżetu | dostosowa- 
niem do niego ustaw podatko- 
wych. 

Zachodzi pytanie, czy zanim to 
się stanie wystarczą nam na wy- 
datki skarbu dotychczasowe wpły 
wy, cały nasz fundusz złoty i po- 
życzki wewnętrzne. Odpowiedzi 
na to dać nie mogę. Na kilka mie- 
sięcy wystarczą. Do tego czasu 
muszą być uruchomione źródła 
dochodowe nowe t sfinalizowana 
starania o pożyczkę zagraniczną. 
Jesteśmy państwem bogatem, tru 
dno przypuścić, byśśmy nie byli w 
stanie pokryć wydatków rządu. 
Trzeba tylko wiary w to, Że za- 
mierzony cel jest dvbrv, że jest 
jedynym ratunkiem į nie wolno się 
coinąć przed żadną ofiarą. 

Liczyć się musimy z tem, że na- 


natychmiast jutrojtychmiast po zaprzestaniu druku 


przestaniemy drukować dalsze e-|wypłyną na rynek wszystkie do- 


misje banknotów. Jutro ró 
przestaje P. K. K. P. udzielać 
wszelkich kredytów gospodarce 
prywatnej na podstawie oblizów 
markowych. Natomiast bardzo 
chętnie udzieli ich w odpowied- 
niej wysokości na podstawie obli- 
ków złotych, zabezpieczonych hy 
poteką lub w inny dostateczny 
sposób. Z dniem jutrzejszym prze- 
staje rząd wszelkich Interwencji 
fa glełdzie na rzecz podniesienia 
kursu marki polskief. 
Zdaje sobie sprawę z tego. co 
deklaruje, Wiem ‚że w naibliż- 
szych dniach rząd będzie niewy- 
płacalny, Płatności jednak rządo- 
we w miarę ich terminów, podle- 
gng kwalifikacji } podziałowi na 
natychmiastowe 1 bezzwłoczne. 
jak mp. pobory urzędników łĵ pra- 
cowników, oraz na takie, które 
choćby na krótki termin odłożyć 
można. 
Na zaspokojenie tych n'eodsu- 
walnych rząd użyte wszysikich 
wpływów skarbowych, a brak po 
kryje przez sprzedaż na giełdzie 
posiadanych przez siebie walut, 
względnie kruszcu. Taki marewr 
wywoła natychmiastowe gwal- 
łowne podniesienie stę kursu mar- 
ki polskiej. Na spekulacyjne kup- 
ho zaofarowanych walut i krusz- 
u nikt dzisiaj niema kapitału mar 
bł a proszę pam!'ętać, że dal 
zych marek nie drukujemy. 9- 
ok rządu natychmiast na giełdzie 
w charakterze podawcy zjąwią 
ble prywatne sfery gospodarcze, 
w poszukiwaniu marek na zapła- 
cenie zobowiązań markowych. 
eby nie dopuścić do katastro- 
falmej w tych warmkach zwyżki 
, marki P. K. K. P: będzie miała 
petne prawo skupu walut i krusz- 
cu po kursie dnia I drukowania na 
ten cel odpowiedniej flości ban- 
knotów, To czyni bez wahania 
każdy bank na Świecie. Zakupio- 
ny kruszec, dewizy, względnie o- 
bligi złote. stanowić będą petne 
pokrycie nowych emisji, WYypusz- 
czonych na cel skupu tych przed- 


wrmież|tychczas ukrywane zapasy, Szū- 


kając zamiany na gotówkę marko 
wą. Przy braku kredytu marko- 
wego, wszelkie daniny publiczne 
będą miały charakter gospodar- 
czy, będą zmuszały do realizacji 
majątku rzeczowego. Koszty u- 
trzymania niewątpliwie bardzo się 
obniżą i będziemy mogli utrzy- 
mać na dotychczasowym pozi”- 
mie wszystkie płace. Przedsię- 
biorstwa państwowe będą musia- 
ły, przy zaprzestaniu chwiłowem 
wszelkich inwestycji, tak kalkulo- 
jwać swe dochody, 
wszelkie swoje wydat 
gły uczyni 
waluty i płac bardzo szybko. Jed- 
nem słow 
gać, ile nam będzie potrz 
nafniezbędniejsze wydatki, 
no, 
do 
majątku rzeczowego, jaka będzie 
potrzebną. Będzie to wyrównanie 
niestosunkowo niskich świadczeń 
z lat minionych. 

Wywołamy w ten sposób kry- 
zys gospodarczy. Ale kryzys ten 
jest nieunikniony | kiedyś nasta- 
pić musi, Im dłużej potrwa stan 
obecny tem kryzys będzie więk- 
szy. Jak już wspomniałem, maga- 
zyny fabryczne są puste. Prze- 
mysł zatem może w pewnych gra 
nicach pracować na skład. Kredyt 
otrzyma na podstawie obliga zło- 
tego. Wartość wyprodukowanych 
towarów będzie stanowiła dla 
przemysłu pokrycie tego obliga — 
Być może, że przyjdzie pracować 
bez zarobku, ale to będzie tylko 
słuszną daniną za okres konjurnktu 
rv. Tam „gdzie napotkamy na złą 
wolę potrafimy operować odpo- 
wiedniemi represjami. Dane jedno 
stki będą zmuszone utrzymywać 
bezrobotnych. Takich wypadków 
będzie jednak mało. Szalony wy- 
sitek rządu znajdzie uznanie u 
wszystkich obywatelł ł nikt nie 
będzie miał odwagi przeciwsta- 
wiać mu się. rdyż byłoby to bezna 
dziejąem. Z chwilą zaprzęstamia 


Trud- 
społeczeństwo musi dać rzą- 


wi taką część nagnomadzonego| 


Złamie się tysiące egzystencii 
spekulacyjnych. Tysięce jednos- 
tek będzie musłało zmienić zawód 
i straci przytem prawdopodobnie 
cały dorobek w zawodzie wojen- 
nym, sobie niewłaściwym. To jed- 
mak z punktu widzenia gospodar- 
czego będzie tylko ukoronowa- 
niem akcii sanacyjnej. 

Tak pojęta sanacja doprowadzi 
do wyniku pomyślnego. Czas jest 
najwyższy, by rozpocząć wysi- 
łek, Rząd czuje się na siłach prze- 
prowadzić go do końca. 


K. Tyr. 
Koniec. 


Stan przemysłu 
w sierpniu. 
Według danych głównego urzędu sta- 
tystycznego liczba zatrudnionych w 
przemyśle robotników w ostatnim dniu 
sierpnia w porównaniu z ostatnim dniem 
lipca pozostała niemal bez zmiany, wzru- 
sła bowiem 0,3 proc. Dane te nie doty- 
czą górnictwa węglowega t obejmują 
3.262 przedsiębiorstw, zatrudntających w 
końcu sierpnia 421.039 robotników, w 
lipcu zaś 419978. Statystyka nie obej- 
mnie wszystkich, lecz tylko znaczną 
większość przedsiębiorstw, liczących po- 
nad 20 robotników, Cyfra 3.262 przedsię- 
biorstw jest zupelnie dostateczna, aże- 
by opierać na niej dalsze wnioski, stano- 
wi bowiem około 90 procent wszystkich 
większych przedsiębiorstw. Liczba za- 
trudnłonych robotników najbardziej wzro 


by pokryły|sła w przemyśle metalowym (3.9 procJ), 
ki. Będą MO | papierniczym (3.2 proc.), budowlanym 
é to, wobec stabilizacji | (3.23 proc.), masz 


ynowym (2.4 proc), 
poligraficznym (1.1 proc.), chemicznym 


em tyle będziemy ścią- | (1 proc.), zórniczym prócz węglowego 
eba na;(0.8 proc), włókienniczym (0,1 proc.) — 


Natomiast zmniejszyła się w przemys= 
łach: mineralnym ze względu na ukoń- 
czenie sezonu (1,3 proc), garbarskiim 
(1,5 proc.), spożywczym (2,7 proc.), ze 
względu na zmniejszenie się konsumcji 
piwa, drzewnym (2,7 proc) wobec ukoń- 
czemią sezonu, odzieżowo - galanteryj- 
nym (4 proc.) ze względu na zmniejszenie 
się siły nabywczej szerokich warstw lud- 
ności. Nadto w przemyśle włókienniczym 
z ogólnej liczby 643 przedsiębiorstw 120 
zmniejszyło tydzień roboczy. Stan zamó- 
wień był dobry w 131 przedsiębiorstwach 
średni w 746, zły — w 513 przedsiębior- 
stwach. 


ECO, Z 


Wzrost drożyzny w kraju. 


WILNO. 


Według obliczeń Inspektora p,acy na 
miasto Wilno drożyzna od drvla 1 paż- 
dziernika do 15 tegoż miesiąca wzrosła 
o 130 procent, 


POZNAŃ. 


Komisja województwa dla badanla ko- 
sztów utrzymania orzekła na ostatniem 
swem posiedzeniu, że wzrost kosztów u- 
trzymania podnłóst się w pierwszej po- 
lowie października o 91.49 prec. w sto- 
sumku do ubiegłego miesiąca. 


1,146,722.701 58 


na dzień 30 czerwca 1923 r. 


Czerwiec | Treść 
7,587,960,781.15 1. Fundusz zapasowy 
1,945,559,785.— . R. emerytalny 
1,577,229,459.77 z 


85,680,7 67,489.97 
159,946,885,484.61 


12,00 ,000.-— 6 Przekazy . k 
84,875,755,912.70 „. Dochody budżet. . 
28,053,912.875.22 . Sumy przechodnie 

115.02,548.22 8 Oddziały ? 


5,554,705 258,56 
11,452,724 765 45 
6.170,252,802.42 
2.449,950,049.11 


. Kupor" . 


a amortyzacyjny » 
>. Wkłady czekowe jw wz 
oszczędnościowa 


a wyrównawczego 
*ylos. pap. wart. 


Stan bierny. 


Czerwiec 


750,554,894.50 
94,246,128,— 
41,511,626.22 
257,765,588,071.50 
29,892,17 5,686.17 
35,556,445,576.22 
8,910,295,145.43 

*) 55,769.611,442.52 
26,595,781,252.43 
5,422,547 50 


373,559,205,169.94 


» *) Z tego w obrocie żyrówym P. K. K. P, mk, 28,827 ,000,000.— 
ędn. (—) EH. Lindo. 


Stan rachunków P. K. O, Oddział w Katowicach 
Stan czynny. 


30 czerwca 1923 r. 


Czerwiec 


1. Kasa . p r: . 78,545,150 11 1. Wkłady czekowa. 1 £ 

2 P. K. K.P. Katowice . , 168 862,810.15 2, Przekazy wysłane do wypłaty . 

5. Urzędy pocztowe 3 ' 564,596, 167 27 5. Fundusz amortyzacyjny . 5 

4. Zaliczki .« . s è 5,144,741.66 4. Sumy przechodnie « ` 

5. Ruchomości è 5 $ 1,195,575.50 5. Dochody budżetowe . . 5,335,781.62 
6, Różni i z 2 $ 2255,85 

7. Wydatki budżetowe . r 528,577,202.28 


n (—! H. Linde. 


w markach niemiecHich. 


Naczelnik Centr. izby O brachunk. (—) Janowski 


Naczelnik Centr. Izby Obrachunk. (=) Janowski 
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Stan bierny. 


Czerwiec 


1,148,722,701.58 


Rynek pieniężny. 


Warszawska gielda arzędowa. 


Kursy końcowe. 


WARSZAWA 18 październ. (Pat) Na 
dzisiejszej giełdzie urzędowej notowa* 
nia były następujące: 


GOTÓWKA: 
Dolary 295000 —980000 
Funt. szt. 460° 000 
Kor. czeska 
CZEKL 777 

Belgja 51500 
Gdańsk 0.0001 
Londyn 4,470.000 
N. York 280.00'' 
Paryż 60.500 
Praga 28900 
Szwajcarja 184000 
Wiedeń 15.90 
Wiechy 47800 
Bukareszt 4.600 


Warszawska pogiełda wieczorna. 


WARSZAWA, 18 października (Tel. 
wł. „Głosu Polskiego“), 


GOTÓWKA: 
Dolary 14.020.000 


AKCJE 
(Nótowania w tysiącach). 


Bank dia hla handlu i przem 280 
Bank kred. 150 
Puls 120 
Spiess 410 
Wiłdt 160 
Chodorów 1300 
Łazy 57.50 
Kop. Węgla 2200 
Cegielski 210 
Lilpop 185 
Ostrowieckie 3075 
Pocisk j- 200 
Rohu i Zieliński 290 
udzki 1100 
Starachowice 830 
Borkowski 170 
Jablkowscy 52 
Klucze 215 
Polska Nafta 115 
Siła i światlo 220 j 
Opatówek 120 : 
Polprod 43 
Pruszków 
Sarneńska hut 27 
Nitrat 65 


rzędowa niełda gdańska, 


GDANSK, 18 październ, (Pat). Na 
dzisiejszem zebraniu giełdy gdańskiej 
notowano: 


(Notowania w tysiącach) 


Dolary amer. 8,075.125 
Funty szt. 42,1035,000 
Guldeny hol, 5.659 156 
Marka polska 872.425 
Warszawa 892,225 
Paryż 556.388 


licarzdowa giełda miatta 


GDANSK, 18 pażździern. (Pat) Na dzi 
giejszej gieldzie nieurzędowej notowa 
nia były następujące: 


Dolar 
Marta pol. 9000 | 7 
Funty szt, 41000000000 K, 


Czytajci e 


„kurjer Wieczorny” 


9000000000 | $ 


Urzędowe notowania w Berlinie. 


Zamknięcie giełdy 


BERLIN, 18 pążdziern. (Pat) Na urzę 
dowej giełdzie berlińskiej notowania 
były następujące: 


(Notowania w tysiącach). 


Marka polska 

Katowice 756.750 
Holandja 521.602 
Buenos Afres 263.269 
Belgją 425 
Norwegja 127.117 
Danja 145,259 
Szwecja 216.540 
Finlandja 218.545 
Włochy 372.030 
Anglja 37.092.500 
Ameryka 8.180.400 
Szwajcarja 1.471.670 
Francja 495.250 
Hiszpanja 1.108.765 
Austrja 116.280 
Praga 244.610 
Budapeszt 451.125 
Butgarja 80.200 
Tokio 5.401.000 
Rio de Janeiro 781.950 
Jugostawja 

Dolary 8100 000 
Funty 57.000.000 
Franki fran, 490,000 


Nońtowe notowana w Zarytiu. 
` ZURYCH, 18 października (Pat). Dzi- 
siaj notowania były następujące: 


Hoiandja 218.55 
Nowy-Jork 557.25 
Londyn 25.24 
Paryż 55.24 
Medjolan 25.50 
Praga 16.80 
Belgrad 6.69 
Budapeszt 0.0507 - 
Sofja 545 
Bukareszt 2.52 
Warszawa 0.0006 
Wiedeń 0.0078.75 
Korony austr. 0,0079 
żamszowe 

pluszem 
palta ubierane 


Kunieckimi weks- 
lami krótkimi po- 
kryć można część 
zakupu. 


Pluszowe palta 
4 tutrem ubierane 
Suknie 


najnowsze fasony 


Jesionki 


w dobrym gatunku 


Garnitury 


z modnego materjału 


Szmechel i Rozner, kódź 


Plotrkowska Ne 100 i filja 160, 


Nie zwlekać — p 
tendencja zwyżkowa. 


GŁOS POLSKI 


Nr. 283 


DILANS 


opóiki Akcyjnej Starzyckiej Fabryki 
Wyrobów Sukiennych Z. Bornstein 


w Tomaszowie-Maz. 
w dniu 51l-go Marca 1923 r. 


STAN CZYNNY 


Gotowizna i Banki . > Mk.  134,288,881— 
Weksle . 5 = r A 147,502,924, — 
Papiery wartościowe s A 12,040,000.— 
Nieruchomości - ` A 10,000,000.— 


Maszyny i urządzenia . 


Utensylja fabryczne i inwentarz 4,600,000.— 
Materjały opałowe i smary . 18 000,000.— 
Surowce a . . . 777,578,000.— 
Towary , s . = > 1,151,757,000.— 
Dłużnicy k - = 719,056.302.65 


Mk. 2,985,623,107.65 
A 


STAN BIERNY 


Kapitał zakładowy . ; Mk.  30.000.000.— 
Wierzyciele .  . . . 2.752.014.507.50 
Zysk za rok operacyjnv 1922/23 203.608.600.15 


Mk. 2.985.623.107.65 
RCA 


R-k zysków I Straf za rok operacyjny 1922/23. 


Ogólny przychód ,  . Mk. 4.206.442.218.90 
PRJOGCKÓG. w w iu 1.002.95601875 


Czysty zysk za rok 1922/23 203.608.600.15 


Mk. 


PODZIAŁ ZYSKÓW 


(Na kapitał rezerwowy , Mk. 10.180.430.15 
„ tantjemę dla Zarządu . 30.000.000.— 
„ amort, maszyn i nieruchom, 60.000.000.— 
„ Wynagr. dodat, urzęd. biur. 5.000.000.— 
„ cele społeczne . A 7 3.000.000.— 
» Wwy“agrodz. Kom. Rewizyjnej 5.000.000.— 
„ dywidendę í ą z 80.000.000,— 
» przeniesienie na roF 1923/24 428.170.— 

Mk. _203.608.600.15 


Zawiadomienie. 


Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Szan. 
Kiljentelę, iż wystąpiłem ze spółki „„łaum, Binke 


j] 1 Kahiert'* i założyłem własną szlifiernię szkła 
|| oraz podlewnię luster p. f. 


UONOTOPONONONOONO WO W 


AMNTRGOGNORODONGPÓPAGOGNONGAGNKNKNENE 


I ELEKTROWNIA ŁÓDZKA 


podaje do wiadomości pp. Abonentów, że wyłączne prawo do wykonywania instalacji, zasilanych 


un” 


BIU 


[4 


Wszelkie instalacje, przeróbki lob powiększenia, wykonane nie przez wyżej wymienione 
uprawnione przedsiębiorstwa nie będą przyłączone, przyłączone zaś będą pozbawione prąda. 


elektryczną energją z sieci, posiadają niżej wymienione 


Akc. S-ka Powsz. Tow. Elektr., Piotrkowska 165, tel, 
Akc. S-ka Polskie Zakłady Siemens-Schuckert, Piotrkowska Nr. 96. Tel. 45, 
Akc. S-ka Brown-Boveri, Warszawa, Bielańska Nr. 6, 

Akc. S-ka Po!skie Tow. Elekir., Warszawa, Jerozolimska Nr. 71. 

Abramson M., Biuro Techniczne „Watt“, Narutowicza (Dzielna) 10, Tel. 9-78. 
Berndt H., Biuro Techniczne, Targowa 17. Tel. 4-70. 

Bergman S. Dr., Biuro Techniczne, Cegielniana Nr. 40. 

Boikowski E., Biuro Techniczne, Dzielna Nr. 36, Tel. 14-38. 

Eichner B., Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr. 50. 

Galewski St., Biuro Techniczne, Zawadzka Nr. 12. Tel. 14-11. 

Hadrian F., Biuro Techniczne, Ewangielicka Nr. 2. 

Herszkowicz U. i Hack M., Biuro Techniczne, Zawadzka Nr. 9. 

Hildebrandt Z. i S-ka, Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr, 92. Tel. 7-92. 

Hauk i S-ka, Biuro Techniczne, Wólczańska Nr. 137. 

Knapik, Szenberger i S-ka, Biuro Techniczne, Przejazd Nr, 6, Tel. 7-97. 
Kantorowicz, Biuro Techniczne „Silnik“, Piotrkowska Nr. 88. Tel. 6-72, 

Kruk Wł., Biuro Techniczne, Przejazd Nr. 14. 

Kummer E., Biuro Techniczne, Pusta Nr. 7. 

Lajzerowicz A., Biuro Techniczne, Al, Kościuszki Nr. 27. Tel. 
Lehenhaft S. i S-ka, Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr, 131. 
Lew B. Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr. 25. 

Maister A. i S-ka, Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr. 158. 
Minc l., Biuro Techniczne, Kilińskiego Nr. 40. 

Nikodem L., Biuro Techniczne, Przejazd Nr. 46. 

Pacer J., Biuro Techniczne, Sienkiewicza Nr. 31. 

Rotkowicz B., Biuro Techniczne, Pańska Nr. 11. s e 
Rubinstein D., Biuro Techniczne „Dynamo“, Piotrkowska Nr. 85. 
Rutkowski St., Biuro Techniczne, Zielona Nr, 1. 

Reicher I., Biuro Techniczne, Południowa Nr. 28. 

Szulc i S-ka, Biuro Techniczne, Andrzeja Nr. 11. 

Sztan H., Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr. 107. 

Steinhardt i Birencweig, Biuro Techniczne „Technika“, Dzielna 44. Tel. 1437. 
Teichman i Mauch, Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr, 240. 
Weikert i Braun, Biuro Techniczne, Nawrot Nr. 20. Tel. 18-97. 
Wilner M. Biuro Techniczne, Piotrkowska Nr. 103. 

Weller S, Biuro Techniczne, Wólczańska Nr. 75. 

Wołkowski Władysław, Biuro Techniczne, Karola Nr. 14. 
Waldman M., Biuro Techniczne, Al. Kościuszki Nr. 21. 


18-76. 
Tel. 21-53. 


Tel. 8-27. 
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RA INSTALACYJNE: 


DIÓNÓRGRGREÓRGA4NONONONFNRENGCGA 


ajalna nlla anana 


KB. C poste- restant 


SS E ESE | 0521k uje 


<> x w centrum mia- 

= sta, lub przyjm 

E | nSz a oddającego loka 

<>] | do wspóludzialu— 

Po 5.000 mk. za wyraz. MI | Posiadam dobrze 

Z: AA $>] | prosperujący inte- 

| D'a poszukujących Pracy JEM] res  fabrykacyjny 

wobec nieprzyjecia przez poczł od powyż- mk, 2.000 za PYTAT 0000. <©||w dziale koniek- 
przyjęcia p P ę P powy £| mniejsze ogłoszenie IZ cyjnym, Az 
SEES | k||jcntelą. Oferty 


szem zaadresowaniem proszony jest o złożenie 


swego adresu. Andrzeja 4, m. 13. 


41—1 


anka | Wythow. 


ortepian krótki 
zagraniczny, per- 
ski dywan 2 na I 


sub, „Centrum* do 
Adm, „Giosu” 
486—5-m 


j OSK AR KAHLERT Se E, nglelski, francu- | i pół metrów, prasa pokoj z mebiami 

ð s | horoby skórne ski, niemiecki, | do kopjowania i do sprzedania. 

w Łodzi, przy ul. Wólcz ańskiej 109 R i weneryczne kursy, Amblard i | maszyna do szycia | Gubernatorska 37, 

. © | | $ LEWKOWICI Deb., Piotrkowska | damska fdo sprze-|m 35, IH piętro, 

i Dziękując za dotychczasowe do mnie zaufanie l. 3 ymo. Soen Zachodnia N 16 koi” sa 

widac m e nadal do wykonania wszelkich mi ólnik Konstantynowska ia ERT grek Sri: Zacho 622 4 z = 
powierzonych zleceń, które postaram się wykonać ||na wsp a do otwarcia hurto- | od 9—1 i od 6—8.|gnę przyłączyć 5-0 | Komiepiandosurze- (INTO 

Bzybko i solidnie ku pełnemu zadowoleniu Szanownej || wo detalicznego składu wyrobów | dla pań od 5—6 w, letain A EnA. F dania Panska 46, Interesy tandiowe 

Klijenteli. tytuniowych poszukuję. (Pożąda- 525—10 |kę. Godziny popo- | m. 7, od g. 2—4.| u dobrze prospe- 

Z poważaniem ny sklep w śródmieściu.) asione je sel: 561—53-k wej rL rng m: 

nicy: Dzielna, Sien | fūpuwe i płace 200 r trzeb= 

Oskar Kahlert Oferty poważnych reflektantów Dr. med. _ |kiewicza do Głów- Kae. irożdj ea ny udziałowiec z 

AE , ; do admin. „Głosu* pod „J. T. 2072 nej. Wiadomość: | złoto, srebro, bry- | ZP It81em pól 

Łódź, Wólczańska 109. | 5 Z. Golc Sienkiewicza 0.97, | lanty, zęby sztucz- piarda ASY 

Podajemy do wiadomości naszej | Chor, skórne tis ne, garderobę oraz | wiece. 80—2—h 


| R RZEREÓE PY ZENADA 
Zakład leczniczy w Kaliszu, 


żer ed W przepiekny parku czynny jest caly rok. 
a posiada najnowazge urządzenia wodoloczni 
pilag nowoczesnych wymagań techniki, aparaty do okstryszeji naświ 
ad mas J» gabinet Rovntganowski, siońce górskie (lampa kwa rowa), 
Wewngirzne, nerwowe, kobioce, wras Poza a, soby ehoro na eloraieia 
, y M raz rekonwalescentów (f i - 
wo chorych i zakażnych Jmuje się. Stała BA p ea 


udoskonalone, 


1 nie prz 
ma miejscu (lekarz miejscowy). zakładzie ord, 

a e nu, i j 
ści ze wszystkich dziedzin. Ceny amiarkowany. Aaaa masaia SRoojar 


sapewniona. Wszelki iela: i 
REZRIGZY W Na, 2 ch informacji udziela: Dr, E. Zboromiski, aj a 
at- 


Samochód 


285” dosprzedania i 


ooo Kilińskiego 95. ooo | 
e, 


Najlepsze I najtańsze 


wiadra ocynkowane 


w calej Polsce wyrobu tirmy 


Ch. LIWER i S-ka w Będzinie. 
Hurtowa sprze- § Liwer Kilińskiego 104 
* s 


daż w Łodzi — lofic, II! piętro. 
PKDOEFIREC A Z NESYN ZSZ z: BRZ 


OPT EC 


cą 


2 
l 


TAE ZY 


okola 5000 łokci kw. odrodzo« 
ny, w b iskości tramwaju,z vu | 
dynkiem o kilku wolnych poz; 
kojach, poszukiwany. — 


Wiadomość: T-wo „SNOP“, ul. Sienkiewicza 


lodz, 1 i pół do S-ej. * 501 3 


a 


UE a EAE L.. o C: T 
W drukarni „Głosu Polskiego”, Pioirkowska 86. 


Szanownej Klijenteli, że otrzymaliśmy 


wiasne połączenie 


telefoniczne pod 


Nr. 25-28. 


Przemysł Powroźniczy „NAPĘD“ 


Spółka z ogran. odpow. 
Łódź, Piotrkowska 165. 


552-5 


Dosprzedania 


8 krosien angiel. w ruchu (od 44 
do 54 cal. szerok.) ewent. z lokalem. 


Wiadomość: Andrzóćja 62. 48-1 
Spółka handlowa-przemysłowa 


„MERKANTEŁ 


Łódź, ul. Piotrkowska NM £5. Tel. 8-31 


— poleca — 


POSADZRĘ DĘBOWĄ 


pierwszej jakości po cenie konkuren- 


w zakres posadzki, 


Poszukuję 


mieszkania 


skladającego się 2 do 3 pokoi. 
Cena obojętna, Pośrednictwo wy- 


kluczone, 


| cyjnej, Wykonuje wszelkie roboty wcho 
H | dzące 


i wener. 


ul. Andrzeja 3. 


Przyjm. od 1l do 
1 ipółi5 i pół do8. 
819—16 


Korespondenfka 
która prosiła o o- 
ferty pod „U. M.* 
proszona jest 
o odebranie adre- 
su firmy w Adm, 
„Głosu Polskiego“ 

651—1 
zp" W 


jirzyjmę dzieci do 
p kompletu _fre- 
blowskiego. Rad- 
wańska Ni 7, m. 10. 

555—3 


fapa i sprzedaż 


je sprzedania o» 
kazyjnie kanap 
ka i 2 totele klu- 
bowe. Nawrot 32, 
m. 24, od g. 1—5. 
582—5-k 

o sprzedania szą= 
fa (garderob.) 


szale czarne. Za- 
chodnia JM 52, po: 
pora oficyna, 

p. m. 15, Kon 
stantynowska Ni 6 
Il podwórze L. Mi- 
lich. 67—350 


tanino sprzedam 
dobre. Ogrodo= 
wa 25, gimnazjum 
Pais pół cię- 
żorowy Puch, 0- 
sobowy Ford pra- 
wie rowe Sprze- 
dam. Piotrkowska 
Ne 284, sklep klek- 


omo i2 mieszka” 

niach drewnia- 
ny, z powodu wy- 
jazdu do Sprzeda- 
nia. Wiadomość: 
Ul. Golębia X 10, 
m. 5, od godz, 4-7 
wieczór. 87-5-h 


Posady | prace 


Poszukiwane 
Pa wy: 
chowawczyni z 
kiłkuietnią prakty- 
ką przyjmie posa- 
dę do dzieci. Oter- 


Warszawskie Ak-|stól rozciądany i | trotechniczny. — `: 
EA W kolebka kia Karczmarski. TE ee dia 
rachomoścł (Lombard| Ul, Rzgowska 65, 103—3-k | „iutyno GE 1 = 


Akcyjny) Oddz at Łóda- 
ki, Zachodnia 8 Bi), za- 
wiadamia, że 8 listo“ 
pada 1928 r. będą sprze- 
dawane przes licytację 
zastawy oznaczone do- 
wodami oi NBI 


| 
ł 


G. Gruszke. 
652—1-k 
o sprzedania cza» 
pa talcowa ni- 
ska. Sienkiewicza 


do 38 816956, o ile; Mt 37, m. 12. 


nla zostaną pace 
do d. 3 listopada 1923 r. 


855—1-k 
o sprzedania, I 
| wóz w deski pa- 
rokonny, 2 wozy 


ERA WZYWA A 
SG e psd wil- 

ka. Andrzeja 11. 
Kooperatywa „Ło- 
dzianin* — Toma- 

alizki ręczne 
d skórzane, ames 
rykańska bagażo: 
wa i skrzypce mar 
ki japońskiej Wia 


zrąelitka ze zna- 
jomością obcych 
języków poszuku* 
je jakiejkolwiek 
posady biurowej 
iub sprzedawczyni 
Olerty do admin. 
„Głosu* pod „Pra- 
cowita* 24—1l-pp 


jednokonne, 1tur- | domość u dozorcy | ganna, izr. poszu- 

Giad Zaginął gon kryty, brycz- | domu. Kilińskiego P kue posady eks- 

za ik | ka, prasa do kopjo- | Nè 160. 6'05kipedjentki ewentu- 

wczoraj pies wilk nn z zs |, innego . 

zma N 2858 na ul. ze 4 gady ciana wyjazd fo W 
8. ap ni p 

Wschodniej. Od- | SZY p Lokale, mieszkania miejscu. Oreriy do 


Oferty proszę kierowsć do 
4 Adm. „Głosu Polskiego” pod lit, 
QL TEATS ZOZ AOR o 


SAS 


prowadzić za wy- 


nacrodzeniem na 


ul. Gdańską M 37 
m. 5 Ostrzega się 
przed nabyciem. 


ź 


nowa, systemu „Re 
mingion” — Kiliń= 
skiego 155, 049 do 
+ po poł, 90—2 k 
> pies do sprze- 

dania rasy wii- 


= | czej. UL Przędzal- 


niana 124. Piotrow 


ski. 642—1-k 


pod „£ 


jimeblowany pokój 

z oddzielnem 
wejściem w do- 
brym punkcie od- 
najme inteligent- 
nej pani. — Oterty 


aroze składać 
5* 45-1-m? 


„Uiosu* sub. „Mo: 
dest“ 445— 2 
ja sprzeduw 
czyni 4 prakty” 
ką poszukuje po- 
gady. Łaskawe o- 
ferty do „(iłosu* 
pod „Uczciwa“ 


Redakigg ¿ wydawca Marceli Sacha. 


Em CY m z e zr w w A Z PRE DA O BA) A Z 


lokala] Zaofiarowane 


pea są zdol: 
ni czeladzia na 
meblowe roboty. 

534—5-pz 


potrzebna” zdotna 
panna do ręcz* 
nego haftu, Cegie!- 
niana 10, hafciarka. 

586-% pz 


Doniesienia rozm, 


R Drzy- 
malowa powró- 
ciła. Piotrkowska 
otrzebna mamka 
od zaraz z mio- 
dem mlekiem. Slo» 
wiańska 11, Przez- 
| 34 się wil 
czyca (miesz a- 
niec). Odebrać za 
zwrotem kosztów 
„Wojaż* Sienkie- 
wicza 5 60-5-d 
ydaję smaczne 
W obiad prywatne 
Nowo- Cegielniana 

N 22 m 24 
509—5-d 


ea 


lagubione dokud. 


PE Działoszyń- 

ski zgubit do- 
wód osobisty, wy» 
dany przez magie 
strat miasta Pabja- 
nic, książeczkę 
wojskową, wydaną 
przez P. K. U, w 
Sieradzu, zezwole- 
nie na broń, Wy- 
dane przez staro- 
stwo laskie, 


| pozę 
zgubił paszport 
ńiemiecki, wydany 
w Łodzi. 6żż5z 
UgOZISKU Joze tg 
i zgubila dowód 
osobisty wydany 
przez gm, Zadzim 
pow. sieradzki. 
u51=1-Z 
chichi prunu zgi” 
Í bil paszport pol- 
ski, wyd. w Łodzi. 
jagiuęłu iegityma - 
L cja na unię byki 
Stanislawa od do- 
wodu osobistego, 
wydana ' z tabryki 
Geyera oraz porta 
iel i sto tysięcy. 
Łaskawy znalazca 
zwróci: Chojny — 
rryncypalna N 4, 
645- t-i 


arol 


